
P r o t o k ó ł

35. posUdzettia I. sesyi IX. p«ryodn Sejmu galicyjskiego
z drva 4. listopada 1908 r.

Początek o godzinie 10 minut 25 przed 
południem.

Przewodniczący: Marszałek krajowy 
J. Ii. St. hr. Badeni.

Sekretarze: Mieczysław Urbański, Sta 
nisław Henryk hr. Badeni, Jan Wasung, 
Zacharyasz Skwarko.

Obecnych posłów 129.

Ze strony Rządu: c. k. Wiceprezydent 
Namiestnictwa Włodzimierz hr. Łoś i Dr. 
Juliusz Kleeberg.

Marszałek konstatuje dostateczną ilość 
posłów i otwiera posiedzenie.

Marszałek oznajmia, iż protokół 33 
posiedzenia uważa za przyjęty, gdyż nie 
wniesiono przeciw niemu żadnych zarzu­
tów. protokół 84. posiedzenia złożony jest 
w biurze sejmowem do przejrzenia.

' Sekretarz p. Urbański odczytuje spis 
petycyj wniesionych po dzień 4. listopada 
1908 roku, które przydzielono następują­
cym komisyom, a mianowicie :

Wydziałowi krajowemu L 8218—3239, 
3248, 3244.

Komisyi szKolnej : L.  s. 3240- 3242.

Komisyi drogowej L. s. 3245, 3246.

Marszałek wzywa sekretarza do od­
czytania złożonych wniosków i interpelacyj.

Sekretarz p. i i bański, a następnie p. 
Skwarko odczytuje wnioski i interpelacye 
które opiewają:

W n i o s e k .

Znany powszechnie Zakład narodowy 
imienia Ossolińskich oparty jes t  na posta­
nowieniach fundacyjnych hr. Józefa Ma­

ksym iliana Ossolińskiego, zatwierdzonych 
przez przywilej cesarski z dnia 25. maja 
1818.

§. 56. ustawy fundacyjnej mówi: „Za­
nosząc do podnóżka tronu, najpokorniejszą 
prośbę (o zatwierdzenie fundancyi) łączę 
do niej tę, aby deputacyi stanów k ra jo ­
wych pozwolił „przyjąć bezpośredni nad 
tern Ustanowieniem dozór11.

§. zaś 58. tejże ustawy fundacyjnej 
mówi: „Ponieważ pewność bibliotecznego 
dochodu zależy od dobrego stanu -dóbr 
tenże dostarczającego, pragnę, aby straż 
stanowa rozciągała się w ogólności do 
całego funduszu, tak co do dóbr, jak  i li­
terackiej jego częściu.
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W ykonując częściowo te postanowie­
nia, przedkłada Wydział krajowy coro­
cznie Wysokiemu Sejmowi — jako spad­
kobiercy praw Stanów Krajowych (§. 20., 
27. i 20. statutu kr. z dnia 29. lut. 1861) 
w sprawozdaniu z czynności Departamentu
I. rachunki Kuratoryi literackiej Zakładu 
narodowego im. Ossolińskich.

Nigdy jednakże nie przedłożył dotych­
czas sprawodania co do stanu dóbr fun- 
dacyi Ossolińskich. — A uczynić to był 
powinien tembardziej, że dobra te od lat 
22. nie mają stałego zarządu, ale pozo­
stają w zarządzie sekwestracyjnym, a ra ­
chunki sekweslratorów przedkładane są 
Wydziałowi krajowy, który przebie sam 
nie ma prawa dawać ani aprobaty ani 
absolutoryum z dóbr fundacyjnych.

A nadto, gdy od 3 lat sprawozdanie 
z czynności Departamentu I., najwazniej- 
szegd, ąpada z porządku sejmowego — więc 
nie tylko la sprawa, ale wszystkie czyn­
ności Departamentu I. Wydziału krajowe­
go, usuni te zostały z pod kontroli Sejmu.

Wobec tego wnoszą pod p isan i: 

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

„Foleca się Wydziałowi krajowemu, 
aby na najbliższej sesyi przedłożył Sejmo­
wi sprawozdanie ze stanu fundacyi imienia 
Ossolińskich, tak co do części literackiej, 
jak i co do zarządu dóbr, a uprasza s :ę 
Eksc. Marszałka, aby sprawozdanie z czyn­
ności Departamentu I. Wydziału krajowe­
go — które tizy lata już spadło z porząd­
ku dziennego, postewił na porządku obrad 
Izby".

W n io sko daw ca : 
ks. Stojałowski.

Hanczakowski, ?enyk, Korol, Krysowaty, 
Oleśnicki, Winniczuk, T. Staruch, A. S ta­
ruch, Makuch, Bojko, Skołyszewski, J e d y ­
nak, Bis, Jampolski, Cieluch, Fandulak,

jKołpaczkiewicz, Styła, Krynicki

l n t e r p e l a c y a  

posła Stojałowskiego do c. k. komisarza

rządowego oraz do Wydziału krajowego 
w sprawie kuratoryi ekonomicznej Zakładu

narodowego im. hr. Ossolińskich

Akt fundacyjny wielkopomnego Józefa 
Maksymiliana hr. z Tęczyna Ossolińskiego, 
tworzący „Ustanowienie familijne Biblio­
teki publicznej pod imieniem Ossolińskich 
we Lwowie", dziś ogólnie „Zakładem Na­
rodowym Imienia Ossolińskich11 zwanej, 
został przywilejem cesarskim z dnia 4. 
czerwca r. 1817 zatwierdzony, a sama 
fundacya oddaną została pod opiekę władz 
rządowych i „Stanów krajowych11 — a więc 
i Sejmu.

Dodług tego aktu zostały dobra do tej 
fundacyi należące tak rozdzielone, że na 
wieczyste utrzymań.e Biblioteki, oraz na 
stypendya biblioteczne,, przeznaczony zo­
stał dochód z dóbr Bukowiec; klucze zaś, 
czyli dobra Zgórsko iPStrzelce Wielkiej 
przestrzeni 90'JU morgów, zostały jako ro­
dzaj „fideikomisu'‘ przeznaczone rodzinom 
przez fundatora w testamencie wymiemo 
nym, w pierwszym rzędzie najbliższym je­
go krewnym, primo Broniewskim, secuudo 
Baicrom i t. d, dziedzicznie, dożywotnie, 
z prawem starszeństwa. Jedynym obowiąz­
kiem posiadaczy tego fideikomisu jes t  pła­
cenie kwoty 6d00 złr. m. f .  na rzecz Bi­
blioteki, która to suma śpiąca się z p ro ­
centów od indemnizacyi pańszczyźnianej 
i propinacyjnej.

Zarząd Binlioteki i dóbr Rakowca 
pryznany został każdoczesnemu ordynato­
wi przeworskiemu z tytułem „K uratora 
Literackiego11 z obowiązkiem składania 
rachunków władzom krajowym. Posiadanie 
zaś oraz zarządzanie dobrami Zgórsko 
i Strzelce Wielkie przyznane zostało każ­
demu najstarszemu członkowi rodziny przy­
chodzącej według porządku wymienionego 
w testamencie przez fundatora, z tytułem 
„K uratora  ekonomicznego", najpierw Bro­
niewskim, potem Baierom i t. d. — §. bo­
wiem 20. Aktu dodatkowego do ustawy 
frndacyjnej mówi: „Do sprawowania ku­
ratoryi ekonomicznei i do posiadania dóbr
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z nią złączonych, mianuję w kodycylu 
moim familie bliższem pokrewieństwem, 
lub innemi związkami ze mną złączone, 
które według porządku, jakim w pomienio- 
nym kodycylu położone zostaną, tęż kura- 
toryę po sobie osiągać będą".

Na podstawie umowy pomiędzy czci­
godnym fundalorem, a Henrykiem ks. Lu­
bomirskim, Zarząd Biblioteki, czyli tak 
zwana „K uratorya Literacka11 przyznana 
zostoła rodzinie książąt Lubomirskich 
z Przeworska.

Rozporządzeniem zaś|_testamentarnem 
tegoż Fundatora, posiadanie feidekomisu 
czyli tak zwana „K uratorya ekonomiczna 
przekana została Teodorowi Broniewskie­
mu i jego następcom.

Ostatnim kuratorem ekonomicznym 
z rodziny Broniewskich był do r. Ib8u p. 
Antoni Broniewski. Tenże p. Antoni Bro­
niewski tak niestety zarządzał dobrami 
fideikomisu, że im zagrażała zupełna ruina.

Wobec tego na mocy rygoru funda­
cyjnego, zawartego w §-j H i ustaw 
cyjnycb, musiał być od zarządu dóbr fidei­
komisu „usunięty". Powołany bowiem pa­
ragraf stanowi, że jeżeb kurator ekonomi­
cznej n.e płaci należnej bibbotece kwoty, 
ma być zaprowadzoną sekweslracya dóbr, 
aż do chwili uiszczenia należnej kw.oty, 
a zaś w razie dowiedzionej winy i nie­
zdolności rządzenia się, podlega zawiesze­
niu, czyli usunięciu — „bez uszczerbku 
jednak prawa uastępstwa“.

To jasne i wcale niedwuznaczne po 
stanowienie ustawy fundacyjnej, dz.wnym 
i niezrozumiałym sposobem nie zostało 
jednak przez władze nadm iernej^  wykona­
niem woli Fundatora czuwać mające, na 
leżycia zastosowane i wykonane, czego 
następstwem jest to, że od roku 1883, po 
dzień dzisiejszy, a więc przez lat dwadzie­
ścia dwa wyrządza się niesłyc aną krzy­
wdę następcom, a najbliższym krewnym 
krawnym jego, przez wyraźną wolę f u n ­
datora do używania fideikomisu prawo

mającym, a przez dwudziesto dwuletnie 
gospodarstwo sekwestracyjne rujnują się 
fundacyjne dobra.

Przytoczony ustęp fundacyjny stanowi 
dosłownie: K ura tor ekonomiczny, czyli
posiadacz fideikomisu „podlega w razie 
dowiedzionej sobie winy i niezdolności do 
rządzenia się — zawieszeniu od admini- 
sfracyi, czyli usunięciu — bez uszczerbku 
jednak prawa następstwa“.

Sam tedy zdrowy rozsądek mówi, że 
te słowa tylko w ten sposób można rozu­
mieć, iż kurator ekonomiczny, któremu 
dowiedziono winę i niezdolność do rzą­
dzenia ma być usunięty -  bez wszelkich 
praw lub innych pożytków, z wyjątkiem 
t.jgo jednego prawa, że po nim nastąpić 
ma te r ,  kto z aktu fundac/jnege ma pra­
wo do następstw a“.

W  myśl tego, skoro bładze czuwające 
nad fundacyą, wysławszy w roku 1885 na 
lustracyę majątków fideikomisowych W 
P. P. W itołda Lubieńskiego i Zdzisława 
Onyszkiewicza, udowodniły winę i niezdol­
ność jego do rządzenia się, obowiązane 
były nialylko orzec jego usunięcie, co się 
stało dekretem Wydziału krajowego z dnia 
$,.!?. listopada 1886 do 1. 6883A6985 9 1, 
ale jednocześnie powinny były wykonać 
przepis ustawy fundacyjnej, że to się ma 
stać „bez uszczerbku praw następstwa" — 
powołać do zarządu i posiadania fideiko­
misu „prawnie ustanowionych następców".

A  ponieważ p. Antoni Broniewski był 
bezdzietnym i nikt już z Broniewskich 
prawa do dziedziczenia nie miał — nale­
żało powołać następcę z rodziny przez 
kodycyl Eundatorą ustanowionej, t. j„z  ro ­
dziny Baierów, a więc żyjącego wówczas 
p. Kajetana Baiera.

Tymczasem tak Wydział krajowy, jak 
i c. k. Namiestnictwo, — nie wiadomo na 
czem się opierając, w każdym razie nie 
na akcie fundacyjnym, lecz owszem, wbrew 
niemu, ustanowiła sekwestracyę dóbr“ — 
dopuszalną wedle aktu fundacyjnego (52
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oświadczenia o Rakowcu) tylko w razie 
niezapłacenia 6000 na Bibliotekę Ossoliń­
skich. e

A nadto te same władze powołując się 
chyba uczuciem litości, stworzyły fiksyę 
prawną, jako by usunięty Kurator ekono 
miczny miał jeszcze prawo do dochodów 
z majątku fundacyjnego i mimo „usunię­
cia" był jednak kuratorem  ekonomicznym, 
czyli posiadaczem hdeikomisu.

Tymczasem akt fundacyjny w ustawie 
głównej w § 15 przewiduje dwa inne a n a ­
logiczne wypadki, mianowicie, gdy posia­
dacz fide komisu jest „małoletni", albo 
„gdy popadnie z powodu choroby umy­

słowej, z wyroku sądowego pod opiekę'1 
i stanowi, że w tym wypadku „najstarszy 
wiekiem z tejże familii i dzielnicy“ (a 
w braku takiego, oczywiście prawem wy­
kazany nas tępca1 „ma wszelkie dochody 
kuratorskie pobmrać, jednakże z ciężarem 
wypłacania corocznie, na koszta wycho­
wania małoletniego kuratora, lub utrzy­
manie chorego, do rąk naturalnego jego 
opiekuna 3000 złr. m. k .“

Ściśle tedy biorąc akt fundacyjny 
tylko małoletniemu i choremu kuratorowi 
każe wypłacać 3000 złr. m. k. a usunię­
temu z powodu winy, tego dobrodziejstwa 
nie przyznaje, przypuszczając słusznie, że 
jegó występca i zastępca nie zapomni
0 nim. jako o członku rodziny.

Skutkiem tej pomyłki prawnej władz 
mających czuwać nad fideikomisem, było 
źe pan Kajetan Baier ówczesny pierwszy
1 prawny spadkobierca fideikomisu, nie 
chciał zrujnowanego wówczas „doszczętnie 
i na długie lata" jak to twierdzi sam W y­
dział krajowy w dekrecie usuwającym p. 
Antoniego Broniewskiego obejmować w 
„sekwestracyę", ani powołany najpierw na 
sekretarza p. Witołd Łubieński, ani drugi 
na sekwestra wezwany p. Aleksander Baier 
nie chcieli pełnić tego urzędowania, któ­
re ich krępowało w rozumnej gospodarce 
ą nie przynosiło żadnych korzyści.

Stało się tedy! że nareszcie do zarzą­
du zawsze „cjuasi sekwestracyjnego" ofia­
rował książę Andrzej Lubomirski i takowy 
objął rzeczywiście, przez co znowu wola 
i najwyraźniejsze przepisy aktu  w krzy­
czący sposób zostały pogwałcone.

§ bowiem 14. aktu dodatkowego do 
ustaw y fundacyjnej (str. 53) stanowi naj­
wyraźniej tak :  „Gdy zaś imię Ossolińskich 
zgaśnie, pójdzie taż kuratorya literacka 
porządkiem głów męzk:ch przez familie 
w kodycylu moim wymienione — atoli 
z zachowoniem na zawsze podziału kura- 
toryi na literacką i ekonomiczną, tak, że 
„obie na jednej dzielnićy nigdy się nie 
zejdą".

Powołany zaś w tym ustępie kodycyl 
Ossolińskiego z d. 15. stycznia 1824 (str. 
40) mówi : „Po wygaśnięciu wszyskich na 
majorat przeworski następców, — przejdzie 
na dwie dzielnice Ossollińskich — zawsze 
jednak z zachowaniem warunku, że obie 
kuraturye nigdy się z sobą w jednej dziel­
nicy nie zejdą".

Nie można się poniekąd dziwić, że 
władze opiekuńcze fundacyi skoro przeo­
czyły raz wyraźne postanowienia, żeby 
„Kurator literacki nigdy nie mógł być 
jednocześnie kuratorem  ekonomicznym" 
oddały ks. Andrzejowi Lubomirskiemu, 
kuratorowi literackiemu, także zarząd ku- 
ratoryi ekonomicznej.

Zdziwienie jednak musi ogarnąć k a ­
żdego, że sam kurator literacki, który prze­
cie obowiązany jest przedewszystkiem znać 
treść i ducha aktu fundacyjnego przyjął, 
dzierżąc iuż kuratoryę literacką, także 
zarząd kuratoryi ekonomicznej.

A to tembardziej, że Fundator hr. 
Ossoliński, czuwanie nad tern, aby obie 
kuratoryę nigdy nie zeszły w jednej ręce 
niejako osobiście poruczył sumieniu swoich 
następców', pisząc tak w § 20. ustawy 
dodatkowej do Aktu fundacyjnego :

„Do sprawozdania kuratoryi ekonomi­
cznej i posiadania dóbr z nią złączonych,
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mianuję w kodycylu moim familie bliższe, j  łamania ustaw fundacyjnych może mimo- 
pokrewieństwem. lub innemi związkami z e ! woli zabrnięto dalej — zwłaszcza, gdy

.. z tem ostrzeżeniem, iż 
z nich za zdarzeniem przy-

mną złączone 
gdyby która 
padku wyżej w artykule 14 wspomnianego 
kuratoryę adwokacką objęła „naówczas 
ekonomiczną następujący w kolei po sobie 
familii zdać powinna".

Fundator zatem hr. Ossoliński niejako 
przewidywał, iż zdarzyć się może jakiś 
przypadek lub przeoczenie władz, wskutek 
którego, zarząd fideikomisu dostałby się 
w ręce kuratora literackiego w takim 
razie postanowił, że on sam nie czekając, 
ażby go do tego kto zmuszał „zdać powi- 

kuratoryę ekonomiczną .następują-men
cej w kolei po sobie famibi“.

Smutno więc naprawdę, że kurator 
literacki, ks. Andrzej Lubomirski w łrew  
oczywistym i stanowczym przepisom Aktu 
fundacyjnego, n ;etyl ko przez lat szesnaście 
połączył obydw e kuratoryę w swojej je ­
dnej osobie, ale ponadto, to rażące po­
gwałcenie woli Fundatora starał się uspra­
wiedliwić i osłonić orzeczeniem jakiejś 
instancyi sądów austryackich, która orzekła 
jakoby „zarząd ^ekwestracyjny* Kuraioryi 
dóbr nie był jej dzierżeniem.

„sekwestracyjny zarząd" niewiadomo czy 
taKŻe z poświęcenia dla dobra fundacyi — 
oddano w ręce całkiem obce doradców 
prawnych i oficyalistów dla których — 
jak  to zwykle bywa — sekwestracyjka 
choćby najmniejsza, przedstawia dobry
interes, a jak w tym 
stracya Ordynacyi", - 
dojną krową

wypadku; „Sekwe 
jest bardzo mleczną

w
al-
to

Marne też jes t  tłómaczeme się, jakoby 
Kurator literacki objął zarząd Kuratoryi 
ekonomicznej „czystego" poświęcenia 
bowiem! nikt najpierw nie uwierzy 
czyste poświęcenie połączone z podepta­
niem woli Fundatora, a powtore, nie wua- 
jąc się na  razie w krytykę togo zarządu 
sekwestracyjnego (na co przyjdzie stoso­
wna chwila) nikt nie żądał takiego poświe- 
cenio się od kuratora literackiego a On 
obowiązany był v|iech;iJK zaprowadze­
nie sekwestracyjnego zarzadu i podtrzymy­
wania fikcyi jakoby „winny i usunięty ku­
ra tor ekonomiczny" miał większe przywi­
leje, niż kurator ekonomiczny chory 
małoletni jest niezgodne ze słowami 
chem aktu fundacyjnego.

Lecz raz wszedłszy na pochyłą drogę

lub
du-

Ludzie ci podsekwestry sek w estra to ra  
podsuwali kuratorowi literackiemu różne 
pomysły, które chociaż zupełnie niezgodne 
z postanowieniami fundacyi, zapewniałyby 
im na długie lata, ciągnięcie nieprawnych 
zysków z crdynacyi. Kurator zaś literacki 
Zakładu Ossolińskich, a oraz jak  wiadomo 
wielki nicyator przemysłu (co mu się 
nie miał widocznie ani czasu, ani wolnej 
myśli, aby ocenić projekty swmich doradców 
a zatem zgodził się i na monstrualny pro­
jekt spłacania z dochodów zniszczonoj, a  
więc wielkich wkładów gospodarczych po­
trzebującej Ordynacyi lekkomyślnych dłu­
gów" usuniętego Kuratora ekonomicznego, 
p. Antoniego Broniewskiego!

Był to niesłychany przywilej, przyzna­
ny przez Zarząd spkwestracyjny usunięte­
mu, a więc „byłemu" kuratorowi ekonomi­

cznemu, z krzywdą zastępcy i następców 
jego, oraz z krzywdą samej Ordynacyi — 
a narażająco również samego głównego 
sekwestra, Kuratora literackiego, na odpo­
wiedzialność wobec następców Kuratoryi 
ekonomicznej, których to następców prze- 
c ;e nie będzie można pozbawić ich praw­
na zawsze.

A odpowiedzialność ta sekwestTa-ku- 
ra tora literackiego tembardziej jes t  pewną, 
że Najwyższy trybunał wiedeński orzecze 
niem z dnia 23 m arca 1900 r. w sprawne 
pretensyi Abrahama W estre icha orzekł, 
że „Antoniemu Tarnawie Broniewskiemu 
nie przysługuje prawo własności do m ają­
tku fundacyjnego Zakładu narodowego im. 
Ossolińskich, a więc również powodom jako
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wierzycielom, zbywa na czynnej legityma- 
cyi w niniejszym sporze".

Także i inni wierzyciele p. Antoniego 
Broniewskiego, którzy skarżyli go o swe 
wierzytelności i zadali, aby ich spłacono 
z_ dochodów dóbr fundacyjnych, zostali 
przez sąd oddaleni, a to z tego powodu, 
ponieważ sady uznały, że usunięty kurator 
ekonomiczny nie ma praw a do dochodów 
dóbr fundacyjnych.

Lecz o dziwo, mimo tego orzeczenia 
Trybunału i sądów spłacano wierzycieli 
byłego kuratora ekonomicznego jeszcze 
w latach następnych, widocznie- już tylko 
dlatego, że przy ugodach z wierzycielami, 
dostawały się rozmaite zrywki podsekwe- 
stratorom kuratora iiteraekiego kosztem 
majątku fundacyjnego i racyonalnego na 
nim gospodarstwa.

Lecz te wszystkie szkody i krzywdy 
wyrządzane bądź to prawnym następcom 
byłego kuratora ekonomicznego, bądź sub- 
stancyi Ordynacyi, dałyby się jeszc e 
jako tako wytłumaczyć tak długo, jak  długo 
nikt się nie zgłaszał z prawnych następców 
kuratoryi ekonomicznej.

Gdy bowiem władze opiekuńcze pogma­
twały sprawę i zamiast powołać następców 
do posiadania fideikomisu Ossolińskich, 
wprowadziły sekwestracyę — to mogły też 
tolerować nieprawne zjednoczenie obu ku­
ratoryi w jednej osobie, oraz rujnowanie 
długoletnie majątku.

Lecz w roku i897 zgłosił się p. Mi­
chał Baier, iako najstarszy z rodziny Baierów 
przychodzącej wedle kodycylu Fundatora 
do posiadania fineikomisu Ossolińskich 
i w; legitymowawszy się jako legalny i 
pierwszy oezekiwacz fideikomisu wniósł 
podanie do Wysokiego c. k. Namiestnictwa 
o zamianowanie go zastępcą usuniętego 
kuratora ekonomicznego, Antoniego Bro­
niewskiego.

I tu  się zaczyna drugi jeszcze smu­
tniejszy peryod w historyi Ordynacyi Osso­
lińskich, peryod walki pomiędzy kuratorem

literackim a kuratorem  ekonomicznym o 
zarząd dóbr fideikomisu Ossolińskich, pełen 
niemiłych epizodów7 i intryg, który aż nadto 
udowodnił, że kurator literacki nie działał 
z czystego poświęcenia dla fundacyi, ale 
wszystkiemi środkami usiłował utrzymać 
wbrew woli Fundatora, jak  najdłużej oby­
dwie kuratorye w swoim ręku.

Pan Michał Baier nie żądał już nawet 
tego, do czego wedle ścisłego tłumaczenia 
aktów fundacyjnych miał prawo, t. j. aby 
zamianowano go kuratorem- ekonomie, nym 
po kuratorze „usuniętym", a więc wszelkich 
praw do Ordynacyi pozbawionym, lecz 
przyjął łagodniejsze tłómacżenie Ustawy 
fundacyjnej, t j. że „usunięty i winny- 
kurator ekonomiczny ma te ,same prawa 
co chory i małoletn1 — i żądał zamiano­
wania go „zastępcą" kuratora ekonomi­
cznego po myśli §. 15. aktu fundacyjnego.

G k. Namiestnictwo postąpiło wobec 
żądania p. Baiera bardzo wygodnie t. j. 
nie odpowiadało na jego żądanie przez 
całe lat siedm.

Wydziałowi krajowemu trzeba przy­
znać, że kilkakrotnie dość energicznie i 
stanowczo przypominał c. k. Namiestnic­
twu, aby wydało opinia o żądaniu p Mi­
chała Baiera — i wziął pod rozwagę, że 
takie przewlekanie zarządu sekwestracyj- 
nego jest niezgi dne z ustaw ami fundacyi 
i wychodzi na jej śzKodę.

I t a k  Wydział krajowy w odezwie 
z dnia 17. grudnia 1897 wzywa c. k. Na­
miestnictwo, z uwagi że „oddanie sekwe- 
stracyi dóbr należących do fundacyi Za­
kładu nar. im. Ossolińskich jest dopuszczane 
tylko na pewien ograniczony okres czasu 
prowizorycznie i przejściowo kuratorowi 
literackiemu", aby wzięło pod rozwagę 
przytoczone przeciw tej sekwestracyi za­
rzuty p. Michała Baiera.

Jeszcze dobitniej czyni to Wydział 
krajowy w drugiej swej odezwie do c. k 
Namiestnictwa z dnia 5. maja 1899. 1. 
20.784, w której oświadcza, że uwzglę­
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dnienie wywodów p. Michała Baiera po­
winno pociągnąć za sobą „zwinięcie teraź­
niejszego sekwestracyjnego zarządu dó ,• 
fundacyjnych".

Lecz c. k. Namiestnictwo głuchem było 
tak na skargi, zarzuty i żądania p. M ichała1 
Baiera, jak  i na odezwy Wydziału kra-, 
jowego.

Za to tembardziej czynnym był kura­
tor literacki. Zamiast bowiem w myśl 
wyraźnej woli Fundato ra  współdziałać  ̂
z legalnie wykazanym pierwszym oczeki­
waniem Kuratoryi ekonomicznej k óremu 
tak akty fundacyjne jak i orzeczenie Naj­
wyższego Trybunału z dnia 24 stycznia 
1902 1. 497 przyznało „prawo przestrzega 
nia swych roszczeń do kurator ;twa. Ku­
ra tor literacki słuchając ślepo rad s-Wych 
doradców prawnych, a faktycznych sekwe- 
stratorów Ordynacyi, odmawiał p Micha­
łowi Baierowi nawet niezaprzeczonego mu 
prawa krytyki jego gospodarstwa sekwe­
stracyjnego i nie wacha! się użyć swego 
zwyczajnego sposobu ubicia i stłumienia 
kiytyki skargą sądową o obrazę czci.

Cześć swoją > dobrą wolę każdy 
człowiek byłby w takmi wypadku bronił 
najskuteczniej zrzeczeniem się zarządu 
sekwestracyjnego, który 16 lat prowadzo­
ny zdaniem wszystkich władz i rozsądnych 
ludzi przybierał formę przywłaszczenia 
sobie dóbr fundacyjnych. Kurator jednak 
literacki był innego zdania i ,,czyste 
poświęcenie swoje“ udowadniał jak naj­
dłużej sekwestracyą i rzekomą obroną 
winowajcy, byłego kuratora Antoniego 
Broniewskiego, którego wprawdzie nie sąd, 
ale obie władze opiekuńcze, autonomiczna 
i rządowa, uznały jednomyślnie za na za­
wsze niezdolnego do'.rządzenia się a więc 
za umysłowo upośledzonego.

Od tego to „umysłowo upośledzonego'1 
„niezdolnego do rządzenia się" pozbawio­
nego wszelkich praw do zarządu mają­
tkiem, kurator literacki kazał sobie podpi­
sywać różne oświadczenia i prośby, aby 
tylko zasłaniając się „tą figurą fikcyjnego

curatora“ i wożąc ją  w razie potrzeby do -  
.wowa — przedłużyć sobie utrzymanie 

w swem ręku obudwóch kuratoryi.

Trzeba było aż bardzo stanowczego, 
politycznego nacisku, ażeby zmusić kura­
tora  literackiego, że nareszcie najpierw w 
r. 1906, oświadczył, że „już już zarząd 
sekwestracyjny złoży" Pałając jednak nie­
przejednanym gniewem do p. Baiera za 
to, że się zjawił i upomniał o zastępstwo 
kuratoryi ekonomicznej — oraz za to, że 
gospodarkę sekwestracyjną krytykował su­
rowo, kurator literacki, przed rzeczywistem 
złożeniem sekwestracyi dóbr lideikomisu 
Ossolińskich, przy pomocy swych doradców 
prawnych, w szczególności adwokata Bi- 
lika, najbardziej bolejącego nad zakoń­
czeniem sekwestru — tak juź sprawy po­
kierował, aby jeżeli już nie on sam, to 
przynajmniej kto inny, znowu porwał Or- 
dynacyę Ossolińskich, w zarząd byle tylko 
nie otrzymał jej wprawdzie legalny i prawny 
ale znienawidzony przezeń p. Michał Baier.

W tym celu kurator literacki zwlekał 
jeszcze cały rok ze złożeniem „sekwestra- 
cyi“ jakby wyczekując, czynie znajdzie się 
jaki sposob utrzymania się przy takowej.

Tymczasem jednak Namiestnik ś. p. hr. 
Potocki rozwiał te nadzieje kuratora lite­
rackiego.

Skoro bowiem ś. p .h r .  Potocki został 
w sprawne tej dokładnie poinformowany 
i przekonał się, że ona siedm lat leży 
w Namiestnictwie niezałatwiona, polecił, 
aby bezzwłocznie wydano orzeczenie, że 
zarząd sekwestracyjny ustanowiony wbrew 
ustawom fundacyjnym, jako malum neces- 
sarium, został bezzwłocznie zniesiony, a 
zaprowadzoną została stała administracya 
i zamianowano w myśl § ló. Ustawy głó­
wnej i §. 2 . „Oświadczenie o Rakowcu" 
zastępcę kuratora ekonomicznego i w ten 
sposób załatwiono wniesione przed 7. laty 
podanie p. Michała Baiera.

Lecz niestety, znowu w tej sprawie 
rozmaite opinie władz opiekuńczych, typro-
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wadziły zamieszkę. Pdwyższe bowiem orze­
czenie ś. p. Namiestnika kończyło się 
wezaniem do c. k. Sądu krajowego we 
Lwowie, aby: ten sąd zamianował p Mi­
chała Baiera zastępcą kura tora  ekonom - 
cznego.

C. k. Sąd krajowy czyniąc zadość 
temu wezwaniu wydał rzeczywiście dekret

F  3^98
pod dniem 6 . kwietnia 1907, 1. — 2056----

Connex ™ ~ , „nominujący p Michała

Baiera zastępcą kuratora ekonomicznego14.

K urator literacki widząc, źe już się 
nie utrzyma przy zarządzie fideikomisu 
Ossolińskich -  złożył go wprawdzie „do­
browolnie44, — lecz równocześnie wezwał 
na pomoc swoich przyjaciół tak zwanych 
„kuratorów potomności44 i skłonił ich aby

Obowiązek kuratorów potomności tak  
dosłownie określa § 52 Ustawy głównej 
fundacyjnej : „Obowiązkiem istotnym tych 
reprezentantów będzie czuwać, aby c e l1 
tego mojego instytutu w całej osnowie do 
wykonania był przywiedzionym i. utrzyma­
nym ; aby kura tor włożonych na się obo­
wiązków' dopełniał i zakłady funduszowe 
razem z dobrami, w stanie jak  najlepszym 
utrzymywał, s 'owem  reprezentanci do obro­
ny funduszów, radą  i czynnością przykła­
dać się będą1".

Z samej nazwy „kuratorów44 czyli „0- 
bronców potomności44 wynika, że powinni 
oni bronić praw „potomności44 a więc nie 
praw urojonych byłego knratora ekonomi­
cznego lub życzeń kuratora literackiego — 
a z całego brzmienia przytoczonego para­
grafu, nikt nie zdoła wysnuć, ażeby kurą- 
torowie potomności ^mogli wnosić rekurs 
w wypadku, gdy prawnie i dowodnie wy­

kazany potomek domaga się uznania praw 
swoich i władze przyznają mu te prawa.

Lecz zacni i szanowni skądinąd obe­
cni kuratorowie potom ności: hr. Stanisław 
Stadnicki i h r  J a n  Tarnowski (którzy 
mówiąc nawiasem nigdy się nie troszczyli
0 losy fundacyi), z przyjaźni dla sekwe- 
stratora , ks. Andrzeja Lubomirskiego i wie­
rcąc jego przedstawieniom bez zbadania 
gruntownego sprawy, dali się wciągnąć 
w tę sprawę jak  P iła t w Credo, a nie 
przeczuwając, źe się ich zacnej firmy nad­
używa nie do obrony prawa, słuszności
1 dobra fundacyi i fideikomisu, lecz do 
pokrywki interesów „sekwestracyjnych44 
doradców prawnych ks. A ndrzeja Lu­
bomirskiego.

Wnieśli więc rekurs — a znowu za­
r z ą d  tymczasowy objął w roli „sekweslra44 
Jan hr. Tarowski z Chorzelewa. Jak sam 

za-| oświadczył uczynił to głównie z przyjaźni 
ks. Andrzeja Lubomirskiego, aby nie 

p. Michała Baiera, którego grze- 
śmierlelnym, nieodpuszczonym na 
na tamtym świecie jes t  to, że: o b ra ­

ził J. O księcia Andrzeja Lubomirskiego, 
ordynata na Przeworsku H

Poszła więc sprawa w nowąodwłokę: 
„sekwestracyjni zarządcy44 pozostali ci s a ­
mi, co pierwej (o co głównie chodziło;, 
tyiko zmieniła się firma.

Rozstrzygnięcie rekursu z jednej strony 
p. Michała Baiera, a z drugiej strony ku­
ratorów potomności stwierdziło najdowo- 
dniej rzecz zresztą oddawna wiadomą, że 
co głowa, to rozum, a co sąd i urząd i co 
instancya, to inne orzeczenie — a najle­
pszym sędzią jest zdrowy rozsądek i su­
mienie.

O. k. Namiestnictwo bowiem wezwało 
sądy, ażeby zamianowały stałe zastępstwo 
usuniętego kuratora ekonomicznego, a zaś 
Najwyższy Trybunał sądowy orzekł, że do 
samego Wysokiego Namiestnictwa, jako 
Najwyższej władzy fundacyjnej, należy w 
wypadku całkiem jasno przez Fundatora

wnieśli rekurs do Najwyższego Trybunału 
przeciw nominacyi p. Michała Baiera 
stępcą kuratora ekonomicznego a tymcza- dla 
sem, aby jeden z nich „do rozstrzygnię-! dopuścić 
cia wniesionego rekursu14 — objął nadal chem 
znowu: „zarząd sekwestracyjny dóbr fidei- tym i 
komisu11.
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nie określonym zamianowanie stałego orjy własne orzeczenie (z dnia 19. marca 1907
ganu zarządu.

Sąd krajowy lwowski orzekł w r. 
1900, źe p. Michał Baier jest najbliższym 
oczekiwaczem kuratoryi ekonomicznej — 
a zaś Najwyższy Trybunał osądził, źe ta­
kie orzeczenie sądowe nie było potrzebne, 
bo wszyscy oczekiwacze m ają  już i teraz 
prawo wykonywania pewnej kontroli co 
do majątku fundacyjnego.

Lecz mimo tych bałamutnych opinui, 
wyrok Najwyższego Trybunału potwierdza 
rzecz główną, o którą chodziło, mianowi­
cie, źe wydane przez ś. p. hr. Potockiego 
orzeczenie z dnia 19. marca 1907 L. 
98367/XV., w głównej rzeczy co do za­
prowadzenia stałego zarządu przez zamia­
nowanie „zastępcy" kuratora ekonomiczne­
go, jest uzasadnione. Powiedziano bowiem 
w tym wyroku : „Stan rzeczy, który spo­
wodował Namiestnictwo do „ustanowienia

wydane przez ś. p. hr. Potockiego), które 
słusznie uzasadniało w ten sposób potrze­
bę ustanowienia zastępcy Kuratora ekono­
micznego •

„Ze wszystkich postanowień dla fun- 
dacyi wydanych wynika, źe. fundator miał 
na celu :

1) stworzenie krajowego, a raczej na­
rodowego instytutu naukowego, na którego 
wprowadzenie w życie i utrzymanie po 
wieczne czasy przeznaczył prawie cały 
swój majątek z tem, źe

2) dobrami fundacyjuemi mają zawia- 
dowywać członkowie wyznaczonych przez 
niego rodzin z nim spokrewnionych, w po­
rządku, który szczegółowo oznaczył, z o- 
bowiązkiem wypłacania pewnych sum na 
rzecz Zakładu im. Ossolińskich, któremu 
to obowiązkowi przeciwstawił p raw o po-

u . . . .  ,. b ierama reszty dochodów pozostałych dozastępstwa" dotyczy właśnie przypadku . . , . . J ^
o i . . , . n  , w  * uiszczeniu sum wyżej wspomnianych. Do-8 2. oświadczenia o Rakowcu. W tym ’
wypadku jednak nie przyznano sądowi 
prawa nominacyi organu zarządu"

A zatem wyrok trybunału nie odma­
wia Namiestnictwu prawa do ustanowienia 
„zastępcy", lecz owszem władzę namiestni­
ctwa w tym wypddku rozszerza, dodając, 
że jako „najwyższa władza fundacyjna

kumenta, odnoszące się do fundacyi reda­
gował ś. p. Ossoliński succesiye, zmienia­
jąc je i uzupełniając, nie tylko w miarę 
zaszłych nowych wypadków i okoliczności, 
lecz także z uwagi na to, źe wydane już 
postanowienia uznawał z czasem bądź za 
niewłaściwe, bądź za n iedosta teczne; ze 
wszystkich jednak nowych postanowień

może nie tylko orzec, że prowizoryczny tych tak  dawniejszych, jak  i późniejszym 
zarząd ma ustać i zaprowadzone ma byó wynika, źe kuratorom zarządzającym do-
„zastępstwo", lecz ma oraz prawo desy­
gnować osobę zastępcy, a sądom nie przy­
sługuje prawo badania postanowień Na­
miestnictwa wydanych co do zarządu 
i jego organizacyi“.

Nic też dziwnego, źe interpelującemu, 
który przebieg tej sprawy badał też w Wie­
dniu, członek trybunału wyraźnie oświad­
czył, po zapadnięciu tego wyroku, ź e : „p. 
Michał Baier nareszcie w ygra ł" !

Zdawało się tedy, źe ta  niemiła spra­
wa wreszcie się zakończy, a Wysoki c. k 
Namiestnictwo po tym wyroku Najwyż­
szego Trybunału, pospieszy wykonać swoje

brami chciał przysporzyć materyalnej ko­
rzyści, lecz bynajmniej, nie wyłącznie jako 
swoim krewnym, ale tylko jako takim k re ­
wnym, którzy mając obowiązek zarządu 
dobrami, pracują dla dobra fundacyi, że 
chciał im więc przysporzyć tych korzyści, 
tytułem wynagrodzenia za trud około " za ­
rządu dóbr, co wypływa i stąd, że posta­
nowienia fundacyjne przeciwstawiają  nie­
mal zawsze prawu poboru dochodów obo­
wiązek zarządzania dobrami, płacenia pe­
wnych sum na bibliotekę etc. i vice versa.

Z treści §. 15. ustawy głównej wyni­
ka, że jeśli kura tor fundacyjny będzie dla 

słabości umysłu uznany przez sąd za n ie­



.10 P ro to k ó ł 35. posiedzen ia  z d n ia  4. lis to p ad a  11)08.

zdolnego do piastowania tego urzędu, to 
ma go się wprawdzie zwolnić od ciążącego 
na  nim obowiązku zarządu dóbr, wypłaty 
pewnych sum etc., ale ma on też utracić 
jednocześnie prawo pobierania dochodów 
z dóbr fundacyjnych.

Postanowienie to potwierdza wyżej 
przytoczoną uwagę, że fundator zapewnił 
kuratorom dochody z dóbr, nie wyłącznie 
jako swym krewnym, lecz tylko jako takim 
krewnym, którzy za wynagrodzenie przy­
znane im w formie dochodów z dóbr, mają 
dobrami administrawaćy i pracować tem 
samem dla dobra fundacyi.

Wobec tenoru więc ustaw fundacyj­
nych i wynikających z nich wprawdzie 
domniemanej, lecz zdaniem Namiestnictwa 
niewątpliwej woli fundatora, nie ulega 
kwestyi, że w razie usunięcia kuratora 
ekonomicznego, wskutek winy uznanej 
przez właściwą władzę fundacyjną za do­
wiedzioną winę i wskutek stwierdzonej w 
ten sam sposób niezdolności do zarządu, 
winny znaleść zastosowanie te same prze­
pisy, które fundator wydał w §. 15. ust. 
gł. na wypadek, jeśli sąd uzna kuratora 
dla słabości umysłu za niezdolnego do pia­
stowania tego miejsca.

Gdyby naw et jednak wola fundatora 
tak jasno, jak powyżej wykazano, z sa ­
mych postanowień fundacyjnych wydedu- 
kować się nie dała, to i w tym wypadku 
nie można postąpić inaczej, bo wobec 
braku ścisłego na ten wypadek postano­
wienia w ustawach fundacyjnych musia- 
noby dla zbudania ostatniej woli fundatora 
interpretować jego postanowienia w myśl 
§. 7. ust. cyw. per analogium przez uwzglę­
dnienie jednego podobnego wypadku wy­
raźnie w tych postanowieniach rozstrzy­
gniętego".

Ponieważ jednak to się dotychczas 
nie stało, lecz stan rzeczy, który samo 
orzeczenie Namiestnictwa osądziło za za­
prowadzony nie na podstawie postanowień 
fundacyjnych — lecz jako „malum neces-

sarium" — trwa do obecnej chwili, przeto 
podpisani zapytują:

1) Czy Wysokie c. k. Namiestnictwo 
względnie nowy JW P an  Namiestnik, wśród 
nawału swych czynności, miał już możność 
zbadania tej spraw y? ^

2j Czy uwzględniając przedstawiony . 
stan rzeczy i mów ąc własnemi słowami- 
orzeczenia Wys. Namiestnictwa z 19. marca 
1907: „niewątpliwą wolę fundatora", ze­
chce położyć kres długoletniemu nieładowi 
i wprowadzić w miejsce sekwestracjnego 
zarząd siały przez zamianowanie zastępcy 
kuratora ?

3) Czy w te n  sposob naprawi krzyw 
dę wyrządzoną legalnym następcom Fun­
datora, którym tenże przez ustanowienie 
kuratoryi ekonomicznej „jako fideikomisu14 
o cechach prywatnej własności, chciał 
dać „możność utrzymania w jakimkolwiek 
ich zdarzyć się mogącym losie" i dobitnie 
dodał, że tylko wtedy obcy ludzie mogą 
objąć zarząd, „jeżeliby w kuratorskiej 
dzielnicy brakowało zdolnego lub podej 
mującego się zastępstwa", a którzy to n a ­
stępcy rozmyślnie przez lat już kilkanaście 
usuwani są od swej „prywatnej własności 
fideikomisowej".

In te rp e lan t : 
ks. Stanisław Stojałowski.

Stapiński, Jedynak, Witos, Bis, Bojko, 
Szwed, P tak, Styła, Myjak, Krężel, Korol, 
Senyk, Dudykiewicz, Krysowaty, Cielucb, 
Skołyszewski, Jampolski, T. Staruch, A. 
Staruch, Sodomora, Sandulak, Makuch, 
Winniczuk, Kołpaczkiewmz, Krynicki, flan- 

czakowski.

i n t e r p e l a c y a

posła Dra K. Lewickiego i tow. do Wy­
działu krajowego w sprawie przywrócenia 
komunikacyi w gminie Cerkiewna, powiat 

Dolina.

W r. 1906 zniszczyła powódź komuni- - 
kacyę między mieszkaniem proboszcza a
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wsią, tak, że na miejscu dawnej drogi 
stanęła przepaść kiłkunastumetrowa i po­
został tylko przechód kładką ustawioną na 
potoku z drugiej strony.

Zważywszy, że prrejazd przez ten 
górki potok o wysokich spadzistych brze 
gach jest niebezpieczny dla życia lu łzkie- 
go, a Wydział powi. w Dolinie mimo na­
legań ze strony gminy Cerkiewna nie chce 
postawić na tym potoku mostu, przeto za­
pytujemy :

Czy raczy Wydział krajowy rozpo­
rządzić, aby w celu przywrócenia konie 
cznej komunikacyi w gminie Cerkiew na 
(pow. Dolina) wybudowano jak najprędzej 
most na cerldewiańskim potoku?

I n t e r p e l a n t .

Dr. K. Lewicki,

T. Staruch, A. Staruch, Sandulak, Dumka. 
Sodomora, Skwarko, Krygowały, Myroniuk- 
Zajaczuk, Oleśnicki, Hanczakowski, Dudy- 

' kiewicz, Korol Makuch, K urow ;ec.

I n t e r p e l a c y a

posła D ra  Oleśnickiego i tow. do c. k. 
Rządu w sprawie prowokującego i niesły­
chanie bezprawnego postępowania c. k.

Starostwa w Sokalu

Dnia 26. lipca r908 urządziło Tow. 
„Ruska Besida“ w Sokalu końce"! na cześć 
T. Szewczenki. Po koncercie publiczność 
powstawszy z miejsc, odśpiewała nymn 
narodowy „Szcze ne wmerła Ukraina“ 
jak to jest przyjętym zwyczajem przy 
wszystkich tego rodzaju obchodach.

Za to zasądziło c. k. Starostwo w So 
kalu prezesa tego towarzystwa ks. Józefa 
Martynowicza na  100 K grzywny.

Przeciw temu zasadzeniu wniósł on 
rekurs do Namiestnictwa, dotąd me zała­
twiony.

Ponieważ to bezprawne postępowanie 
prowokuje w najwyższym stopniu narodo­
we uczucia Rusinów — zapyl iją podpi­
sani :

1) Czy znany jest c. k. Raądowi po­
wyższy fakt?

2) Czy jest c. k. Rząd skłonny b ezp ra ­
wne zasądzenie znieść i zabezpieczyć Ru­
sinów na przyszłość przed podobnemi 
sekaturami ?

In te rp e lan t :
Oleśnicki.

Skwarko, A. Staruch, Dumka, Sodomora, 
Sandulak, T. Staruch, Dudykiewicz, Kry- 
sowaty, Myroniuk-Zajaczuk, Krynicki, Se- 

nyk, Tracz, Hanczakowski, Makuch.

I n t e r p e l a c y a

posła K ornela Senyka i tow. do c. k. 
Rządu w sprawie gwałcenia sumienia oby­
wateli gr. kat. obrządku i ruskiej narodo­
wości ze strony zarządu c. K. kolei żela­

znych w Głalicyi.

Już przy debatach prowadzonych w 
galicyjskim Sejmie w bieżącej sesyi w ska­
zano na to, że zarządy c. k. kolei żela­
znych w Galicyi żądają od ubiegających 
się o posady przy c. k. kolejach żelaznych 
obywateli gr. kat. obrządku i ruskiej na­
rodowości zmianę obrządku na rzymsko- 
katol. i zmiany ruskiej narodowości na 
polską.

Naprowadzamy konkretny fakt: Wasyl 
Oprisnyk rodem z Krupska, żydaczowskiego 
powiatu, 26 lat, gr. kat. obrządku, s tarał 
się o miejsce przy kolei w Stryju. P o s ta ­
wiono mu za warunek do przyjęcia, aby 
zmienił swój pradziadowski obrządek na 
rzymsko-katolicki, a swoje rodowe nazwi­
sko Oprisnyk na Lachowalski. Oprisnyk 
żałuje teraz bardzo swego kroku, a ro­
dzina jego obawia się, aby sobie z rozpa­
czy nie odebrał życia.

Podpisani zep y tu ją :

1) Czy znany jest c. k. Rządowi ten 
fakt?

2) Co zamierza Rząd uczynić, aby się 
nie powtórzyły tego rodzaju nadużycia?
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B) Czy pociągnie winnych do odpo­
wiedzialności ?

In te rp e la n t :
K ornel Senyk.

Oleśnicki, Dumka, Sodomora, Skwarko, 
Makuch, Hanczakowski, A. Staruch, Win- 
niczu, T. Staruch, Rrysowaty, Myroniuk- 
Zajaczuk, Kołpaczkiewicz, Korol, Tracz, 

Dudykiewicz.

I n t e r  p e l a c y a

posła P, Dumki do Wydziału kraj, w spra­
wie postępowania inż. Śleranowskiego w 

Samborze.

Od szeregu lat wozili włościanie z Wy­
kotów szuter z Dniestru na drogę Mości- 
ska-Sambor.

Kiedy w tym roku zgłosiło się kilku­
nastu włościan do inżyniera powiatowego 
Staranowskiego z ofertą na dalsze woże­
nie szutru z Dniestru na wspomnianą 
drogę, oświadczył im, że dla włościan 
z W ykotów niema szutru do wożenia, nie­
chaj idą do Iwana Bandrowskiego wyborcy 
z Wykotów i Mychasa kandydata na posła 
sejmowTego ze Samborskiego powiatu.

Dowoź szutru na wspomnianą drogę 
dostali tylko włościanie z tych wsi, które 
przy wyborach sejmowych głosowały na 
marszałka powiatowego p Sozańskiego.

Skutkiem takiego postępowania inż. 
Steranowskiego panuje w Samborskim po 
wiecie wielkie rozgoryczenie, bo pieniądze 
przeznaczone dla włościan dotkniętych 
elementarnemi klęskami idą wyłącznie do 
kieszeni stronników p. Sozańskiego.

W obec tego zapytują p o d p isan i :

Czy Wydział krajowy zechce zbadać 
przytoczony fakt pokrzywdzenia włościan 
z Wykotów i innych wsi przy dostawie 
szutru na drogę Mościska-Sambor przez 
inż. Śleranowskiego, przesłuchując skrzy­
wdzonych włościan Iwana Kowala Basi- 
stego, Mychajła Łęska, Mykołę Mularskie­

go, Iwana Wychowańskiego, Mykołę Ko- 
zyna i innych włościan z Wykot.

Co zamierza zarządzić Wydział kraj , 
aby naprawić Krzywdę włościan z Wykot ?,

Co zamierza Wydział kraj. uczynić, 
aby tego rodzaju nadużycia przy dosta­
wach szutru na przyszłość się nie powta­
rzały ?

In te rp e la n t :
Dumka.

Makuch, Oleśnicki, Lewicki, Korol, Tracz, 
Senyk, T. Staruch. A. Staruch, Sandulak, 
Skwarko, Winniczuk, Kurowiec, Sodomora, 

Krysowaty.

I n t e r p e l a c y a

Dr. Makucha i tow. do c. k. Rządu w spra­
wie postępowania c. k. Starostwa w Boho- 
rodczanach przy załatwieniu protestu 
przeciw wyborom do Rady Gminnej w Kry- 

czce wniesionego.

Dnia 5. marca 1908 odbyły się wybory 
do R ady gminnej w Kryczce pow Boho- 
rodczany. Przeciw przeprowadzeniu tych 
wyborów wnieśli Michajło Hocaniuki Mi- 
chajło Batahutrak protest w przypisanym 
terminie, w którym zarzucili, że wybór 
rady Gminnej odbył się nielegalnie bo lista 
wyborcza nie była ogłoszona i wyłożona 
do przeglądnięcia i wniesienia reklamacyj; 
termin wyborów niebył pisemnie ogłoszo­
ny ; naczelnik gminy ogłosił ustnie termin 
wyborów tylko na 5 dni, a w dodatku 
sprowadził w błąd wyborców co do miejsca 
wyborów, ogłosił mianowicie, że wybory 
odbędą się w domu Manastyreckiego, a 
tymczasem wybory przeprowadził w swo­
jej chacie ; przy wyborach jeden wyborca 
głosował za pomocą kilku pełnomocnictw, 
za kilku uprawnionych do głosowania. 
W załatwieniu tego protestu wyznaczyło 
c. k. Starostwo w Bohorodczanach termm 
na dzień 1. czerwca 190S, na który we­
zwało całą koinisyę wyborczą, dwu mężów 
zaufania mieszkańców, i protestujących. 
Przy przesłuchaniu podał Michał Bałahu-
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trak wszystkie nieprawidłowości przy wy­
borach popełnione, jednakże spisujący 
protokół przesłuchania Komisarz nie chciał 
zapisywać wszystkich zarzutów do proto­
kołu, tylko o jedną okoliczność zapytywał, 
a mianowicie, czy to prawda, że żydzi 
nie dali mu przeczytać listy wyborczej.

Z polecenia c. k. Namiestnictwa we 
Lwowie wyznaczyło c. k. Starostwo w Bo- 
horodczanach termin na dzień 13. iipca 
1908 do przesłuchania Iw ana Hocamuka, 
który również potwierdził wszystkie wyżej 
naprowadzone okoliczności, a p.zy prze­
prowadzeniu wyborów popełnione; gdy 
zauważył że komisarz S tarostwa nie za- 
protokował tych zarzutów, odmówił pod­
pisu na protokole.

Na wniesione zażalenie do c. k. Na­
miestnictwa przykazało ono orzeczeniem 
z 5. września i 908 1. 100. 292 ponownie 
zbadać zarzut, że wybory ogłoszone tylko 
na 4 dni naprzód, kiedy, jak i w jaki 
sposób ogłoszono termm wyborów, kiedy 
ogłoszono na piśmie i którego dnia, w j a ­
kich miejscach i w ilu egzemplarzach.

C. k. Starostwo wyznaczyło termin na 
30. września 1908 do przesłuchania całej 
komisyi wyborczej i dwu mężów zaufania 
Jako  mężów zaufania wybrali mieszkańcy 
Jakóba Hłuszaka i Ołeksę Cyganiuka. 
Wójt jednak wziął z sobą, innych mężów 
zaufania, a to polieyanta Gminnego W a­
syla Samulaka. Dnia 30. września 1908 
nie spisał komisarz protokołu, tylko o- 
świadczył mężom zaufania mieszkańców 
z protestującym : „Idździe tam do konsy- 
storza, do Biskupa i t d. Po daremnem 
całodziennym czekaniu wrócili ludzie z ni- 
czem do domu dnia 7. października 1908. 
wybrał się wójt z swoimi zausznikami do 
Starostwa, gdzie też spisauo protokoł. Na 
drugi dzień zjawili się mężowie zaufania 
mieszkańców w Starostwie dobrowolnie do 
przesłuchania, jenak tu oświadczono im, 
że akta już wysłano do Namiestnictwa

Dnia 12. października wnieśli mie­
szka ńce zażalenie do c. k. Namiestnictwa

Na postępowanie c. k. Starostwa w Boho- 
rodczanach a dnia 18. października 19o8 
przedstawiła deputacya ustnie zażalenie 
na to postępowanie Jego Ekscelencyi Panu  
Namiestnikowi

Wobec tego zapytują podpisani:

1) Czy c. k Rząd zbada naprowadzo­
ny stan sprawy i winnych pociągnie do 
odpowiedzialności! ?

2) Czy c. k. Rzsd poleci c. k. S taro­
ście w Bohorodczanach przeprowadzić do­
chodzenia w sprawie wyborów gminrvcń 
w Kryczce bezstronnie i załatwi czempię- 
dzej orotest. przeciw wyborom gminnym 
w K ryczce?

3) Co zamierza c. k. Rząd zarządzić 
by tego rodzaju nadużycia c. k. Starostw 
przy załatwianiu protestów przeciw wybo­
rom gminnym się nie powtarzały?

Interpelant : 
Makuch.

K.weluk, Oleśnicki, Kurowiec, T. Staruch, 
A. Staruch, Sodomora, Lewicki, DumKa, 
Sandulak, Skwarko, Winniczuk, Korol, 

Tracz, Senyk, Krysowaty.

I n t e r p e l a c y a

p. Dra Makucha i tow. do c. k. Rządu 
w spraw ;e odmówienia koncesyi na  wy­
szynk wina w Lubieniu wielkim Józefowi 

Siremu.

Józef Siryj właściciel handlu miesza­
nych towarów w Lubieniu wielkim wniósł 
prośbę o pozwolenie na wyszynk wina 
w Lubieniu wielkim, do c. k. Starostwa 
w Gródku Jagiellońskim.

C. k. Starostwo rezolucyą z 23. czer­
wca 1908 L. 1157 odmówiło koncesyi na 
wyszynk wina, ponieważ miejscowe sto­
sunki nie uzasadniają potrzeby takiego prze­
mysłu. Pismem z 10 sierpnia 1908 r. L. 
1157 intymowało c. k. Starostwo decyzvę 
c. k. Namiestnictwa, którem nie uwzglę­
dniono zakusu Józefa Sirego od wyż po-
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wołanej rozolucyi c.k. Starostwa i zatwier­
dzono rezolucyę Starostwa.

Ponieważ właśnie miejscowe stosunki 
w Lnbieniu wielkim jako miejscu kąpie- 
lowem uzasadniają potrzebę wyszynku wina, 
chociażby tylko dla zaspokojenia potrzeb 
gości kuracyjnych, ponieważ osobiste kwa- 
lifikacye petenta odpowiadają w zupełności 
wymogom ustawy przemysłowej, przeto o- 
dmowę Iwanowi Siiemu na wyszynk wina 
należy uważać za niezgodną z ustawą.

Przeto podpisani zapytują:

Czy c. k. Rządowi znanym jest wyż 
przytoczony fakt odmowy na wyszynk wina 
Iwanowi Siremu w Lubieniu wielkim i jak 
usprawiedliwi c. k. Rząd tego rodzaju n i ­
szczenie handlu ?

In te rp e la n t : 
Makuch.

Kurowiec, Lewicki, Korol,., Tracz, Senyk, 
Krysowaty, Oleśnicki, T. S taruch, A. Sta­
ruch, Dumka, Sandulak, Skwarko, Winni- 

czuk, Kiweluk, Sodomora.

I n t e r p e l a c y a

dra  Makucha i tow. do c. k. Rządu w spra­
wie fałszywego doniesienia pisarza gmin­
nego i kierownika szkoły w Hińcach p. 
Halewnia do c. k. Starostwa w Kosowie.

Pisarz gminny i kierownik szkoły 
w Hińcach p. Halewicz doniósł c. k. S ta­
rostwu w Kosowie, że Dmytro Patatiuk 
z Dowhopola wybubdował nową chatę. 
Skutkiem tego doniesienia wymierzył c . 'k .  
Urząd podatkowy w kutach wspomnianemu 
Patatnikowi podatek domowy w kwocie 
8 kor. 72 gr. po przesłuchaniu naczelnika 
gminy z Dowhopola i interesowanego P a -1 
tatiuka w c. k. Starostwie w Kosowie 
pokazało się, że wspomniane doniesienie 
było sfałszowane, bo patatiuk nie wybudo­
wał żadnej nowej chaty.

Skutkiem tego karygodnego czynu Hu­
lewicza poniósł Dmytro Patatnik  szkodę 
w kwocie 20 kor i stracił 4 robocze dnie.

P. Halewicz nie wynagrodził dotąd 
strat poniesionych przez P a la tn ik a .

Wobec tego zapytują podpisani:

Czy znany jes t  c. k. Rządowi przy­
toczony fakt fałszywego doniesienia Hule­
wicza b. sekretarza gminnego w Dowho- 
polu galic. d.o c k S tarostwa w Kosowie
0 pobudowaniu nowej chaiy przez Dmytra 
Potatiuka z Dowhopola gal.

Czy c.k. Rząd ukarze winnego 1 zmu- 
,si go do wynagrodzenia strat wyrządzo­
nych Dmytrowi Patatiukowi?

I n te rp e la n t :
Makuch.

Kiweluk, Kurowiec, Korol, Sodomora, 
Krysowaty, Vjinniczuk, Skwarko, Sandulak 
T. Staruch, A. Staruch, Oleśnicki, Lewacki 

Senyk, Dumka.

I n t e r p e l a c y a

p. D ra Makucha i tow. do Wydziału kraj.
1 c. k. Rządu w sprawie połączenia gminy 
Lesówka z Głębokiem drogą i w sprawie 
zamknięcia drogi z gminy Lesówka do 
Grabówki.

1. Gmina Lesówka granic/y z gminą 
H. Głęboka pow. bohorodczańskiego. Mię­
dzy obydwoma gminami niema żadnej 
drogi. Mimo usilnych działań obydwu gmin, 
Wydział powiatowy w Bohorodczanach me 
chce wybudować drogi, któraby umożliwiła 
komunikacyę między obydwiema wrsiami.

2. Między wsią Lasówka a Grabówka 
(pow. Kałusz) była i jes t  oddawna droga, 
której wdościanie używali dla komunikacyi 
między wsiami Lesówka Grabówka, Stare- 
mi Bohorodcżanami, miastem Bohorodcza- 
nami, Pochówką, Lachowcami, Ladysową, 
Hlebówką i Głębokiem.

Zarząd dóbr państwowy.h zamknął 
przed kilkoma laty drogę m.ędzy Lesówką 
a Grabówką, tak że wymienione wrsie nie 
mają teraz żadnego przejazdu.

Wobec tego zapytują podp isan i:
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1) Czy Wydział krajowy nakaże Wy­
działowi powiatowemu w Bohorodczanach 
wybudować drogę między wsią Lesówką 
a Grłębok;e ?,

2) Czy c. k. Rząd zbada przytoczoną 
sprawę zamknięcia drogi przez las kame­
ralny między wsiami Lesówka a Grabówka

nakaże tę drogę otworzyć.

Interpelant : 
Makuch.

Oleśnicki, T. Staruch, A. Staruch, Dumka, 
Sandulak, Skwarko, Winniczuk, Sodomora, 
Senyk, Krysowaty, Tracz, Korol, Lewickij 

Kurów iec.

I n t e r p e l a c j a

p. Tracza i tow. do c. k. Rządu w spra­
wie urzędowania naczelnika gminy Reczy- 
czany (pow, Gródek) p. Stefana Maksymo­

wicza

Z powodu lichej gospodarki naczelnika 
gminy Reczyczany Stefana Maksymowicza 
gminnym majątkiem na szkodę całej gminy 
wnieśli włościanie wsi Reczyczany zażale­
nie na niego do c. k. Namiestnictwa je ­
szcze w marcu 1908.

Nie mając odpowiedzi na tę skargę 
wmieśli oni ponowne zażalenie na ręce o- 
becnego Namiestnika Ekscellencyi Bobrzyń- 
skiego w czerwcu br. Oba zażalenia pod­
pisało 72 gospodarzy. W  tych zażaleniach 
naprowadzono około 20 punktów obciąża­
jących w wysokiej mierze Stefana Maksy­
mowicza, między nimi zarzucono mu, że 
pieniądze przeznaczone na budowę szkoły 
obrócił na inny cel, że me opłacił podatku 
gminnego chociaż za 1907 r. pobrał na to 
pieniądze od pasących bydło na gminnem 
pastwisku, że nielegalnie przeprowadził 
wybór członków gminnego lasu serwituto­
wego etc.

Dotąd nie przeprowadzono w tej spra­
wie żadnego śledztwa ani nie przesłucha­
no oskarżycieli a naczelnik gminy Reczy­
czany Stelan Maksymowicz prowadzi dale;, 
swoją gospodarkę,

Wobec tego zapytujemy ■

Czy znaną jes t  ta sprawa c. k. Rzą­
dowi, i czy skłonny on jest zarządzić e- 
nergiczne śledziwo w sprawie skarg wnie­
sionych p rzecw  Stefanowi Maksymowiczo­
wi i dlaczego dotąd tego nie uczyniono?

Interpelant : 
Tracz.

Sandulak, A. Staruch, T. Staruch, H an- 
czakowski, Dudykiewicz, Senyk, Krysowaty, 
Kołpaczkiewicz, Myroniuk Zajaczuk, K ryn i­
cki, Korol, Winniczuk, Oleśnicki, Skwarko.

Marszałek oznajmia, że pierwsze czy­
tanie odczytanego wniosku umieści na po­
rządku dziennym jednego z najbliższych 
posiedzeń; interpelacje zaś odstąpi p .K o ­
misarzowi rządowemu, względnie W ydzia­
łowi krajowemu.

Marszałek wzywa sekretarza do o d ­
czytania złożonego wniosku nagłego.

Sekretarz p. Skwarko odczytuje n a ­
stępujący :

W n i o s e k  n a g ł y

posła Krynickiego i tow. w sprawie udzie­
lenia zapomogi pogorzelcom wsi Rakowioe 

powiatu bohorodczańskiego.

Du.a 5. października 1908 nawiedził 
ogień wieś Rakowice powiatu bohorod­
czańskiego, który zniszczył 8 chat, 6 sto­
dół, 16 obrogów ze zbożem i sianem, tak, 
że 14 rodzin pocierpiało.

Szkoda naniesiona tym ogniem isst 
bardzo wielka, ponieważ włościanie, któ­
rzy pocierpieli, nietylko stracili dach nad 
głową, lecz spaliło się im wszystko, co 
mogli w' tym roku zebrać.

Ponieważ sama gmina Rakowice jako 
biedna me może przyjść z pomocą, ponie­
waż i Wydział powiatowy z powodu tego­
rocznych klęsk elementarnych nie może 
przyjść z odpowiednią pomocą, a pomoc 
ta jest z powodu rozmiarów pożaru na­
gląca i potrzebna, dlatego wnoszą Podpi. 
s a n i :
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Wysoki Sejm raczy uchwalić :

1) Wniosek ten w sprawie udzielenia 
zapomogi pogorzelcom uznaje się jako 
nagły.

2) Poleca się Wydziałowi krajowe­
mu, ażeby pogorzelcom gminy Rako- 
wiec powiatu bohorodczańskiego, a t o : 
Michałowi Parfoniukowi, Iwanowi Sencza- 
kowi, Hryniowi Buhroweckiemu, Jurkowi 
Senczakowi, Semenowi Senczakowi, Iwa­
nowi i Michałowi Łucakom, Dmytrowi 
Senczakowi, Piotrowi Dumczakowi, Jus ty ­
nie Humeuiak, Annie Kużmyn, Hryniowi 
Humeniukowi, Semenowi Rumeniukowi, 
Oleksie Humeniuk z funduszów zapomogo­
wych ;ak  najprędzej odpowiednią i wyda- 
tnią zapomogę udzielił.

Wnioskodawca :
Krynicki

Kołpaczkiewicz, Hanczakowski, Dudykie- 
wicz, Myroniuk-Zajaczuk, Kryso waty, Tracz, 
Senyk, Lewicki, Skwarko, Oleśnicki, T. 
Staruch, A. Staruch, Sodomora, Sandulak, 

Dumka, Korol.

P. Krynicki uzasadnia nagłość wnio­
sku, a pod względem formalnym wnosi na 
przekazanie tego wniosku koinisyi budże­
towej.

Izba bez rozprawy uchwala nagłość, 
a oddzielnie i bez rozprawy przekazanie tego 
wniosku p,Krynickiego komisyi budżetowej.

Marszałek udziela głosu p. St. Nieza- 
bitowskiemu.

P. Niezabitowski imieniem komisyi 
budżetowej przemawia i w n o s i :

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

Wniosek nagły p. Pastora i tow. w 
sprawie doraźnej zapomogi dla pogorzel­
ców m. Frysztaku, oraz taki wniosek p. 
Krynickiego i tow. w sprawie udzielenia 
zapomogi pogorzelcom gminy Rakowca, 
powiatu bohorodczańskiego, przekazuie się 
Wydziałowi krajowemu do załatwienia

z ryczałtu dla pogorzelców wstawionego 
i do budżetu krajowego na r. 1908 i 1909.

Izoa bez rozprawy i oddzielnie uchwala 
przekazanie powyższych Wydziałowi k ra ­
jowemu do załatwienia z ryczałtu dla po­
gorzelców, wstawionego do budżetu kra­
jowego na r. 1908 i 1909 zgodnie z wnio­
skiem komisyi.

Izba przystępuje do porządku dzien­
nego, którego punktem pierwszym j e s t .

Sprawozdanie Wydziału krajowego w 
przedmiocie zezwolenia gminie Majdan 
(powiat Kolbuszowa) na pobór opłat gmin­
nych od napojów spirytusowych piwa 
i miodu.

Sprawozdawca p. Piłat, w zastępstwie 
p. lahla, odczytuje sprawozdanie Wydziału 
krajowego zakończone projektem następu- 
j ącej u s taw y :

U s t a w a

z dnia . . . .  o zezwoleniu gminie Majdan 
(powiat Kolbuszowa) na pobór opłat gmiu- 
nych od napojów spirytusowych, piwa 

i miodu

Zgodnie z uchwałą Sejmu Mojego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem postanawiam co 
następu je :

Art. I.

Gminie Majdan (powiat Kolbuszowa) 
zezwala się pobierać od wejścia w życie 
niniejszej ustawy do końca r. 1910 opłaty 
gminne od niżej poszczególnych napojów 
dla miejscowej konsumcyi przeznaczonych 
według następującej taryfy:

1) od jednego litra stustopn.owego 
spirytusu dającego się oznaczyć stusto- 
pniowyin alkoholometrem po 11 hal. czyli 
od jednego hektolitra stustopniowego sp i­
rytusu po 11 K ;

2) od jednego hektolitra słodzonych 
napojów spirytusowych, w których zawar­
tość alkoholu nie da się oznaczyć stusto- 
pmowym alkoholometrem jako to : araku



rumu, koniaku, ponczowej essencyi, likieru, 
śliwowicy i rozolisu po 11 K, czyli od je­
dnego litra po 11 halerzy;

3) od jednego hektolitra piwa po 2 K:

4) od jednego hektolitra miodu po 11 K

Art. II.

Okręg poborowy stanowi gmina Maj­
dan.

Art. l i r .

Ta opłata ciąży tylko na konsumcyi 
miejscowej w obrębie gminy, nie można 
nią obciążać produkcyi ani obrotu han ­
dlowego.

Art. IV.

Od opłaty tej ma być wolną wódka 
w tych wszystkich wypadkach, w których 
po myśli §. 6 . ces. rozp. z 17. lipea 1899 
Dz. p. p. Nr. 120, część II. wolną jest od 
państwowej optaty konsumcyjnej.

Art. V.

Bliższe postanowienia co do sposobu 
poboru tych opłat wvda w drodze adm i­
nistracyjnej c. k. Namiestnictwo w poro­
zumieniu z Wydziałem krajowym.

Art. VI.

Dzierżawa dochodu z tych opłat ma 
być złączoną z dzierżawą prawa propina- 
cyi w Majdanie, a dla przeprowadzenia tej 
dzierżawy obowiązaną jes t  gmina zgodnie 
porozumieć się z ę. k. Dyrekcyą gal. fun­
duszu propinacyjnego, względnie z dzier­
żawcą prawa propinacyi w Majdanie

Art. VII

Wykonanie tej ustawy poruczam Mo­
jemu Ministrowi spraw wewnętrzych

W rozprawie ogólnej nikt głosu nie
żąda.

Izba przystępuje w>ęc do rozprawy 
szczegółowej. Sprawozdawca wnosi przy­
jęcie tej ustawy en bloc.

Izba uchwala przyjącie powyższej usta­
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wy en bloc, poczem w oddzielnem głoso­
waniu uchwala cały projekt ustawy en 
bloc.

Uchwaliwszy następnie na wniosek' 
sprawozdawcy przystąpić do trzeciego czy­
tania, uchwala Izba powyższy projekt usta­
wy w trzeciem czytaniu bez czytania.

N astęp u je :

Sprawozdanie Wydziału krajowego w 
przedmiocie zezwo'enia gminie Mielec na 
ponór podwyższonych opłat gminnych od 
napojów spirytusowych piwa i miodu.

P. Piłat, w zastępstwie sprawozdawcy 
p. Jah la  odczytuje sprawozdanie Wydziału 
krajowego zakończone projektem następu­
jącej ustawy:

U s t a w a

z dnia . . . .  o zezwoliniu gminie Mielec 
na pobór opłat gminnych od napojów sp i­

rytusowych piwa i miodu.

Zgodnie z uchwałą Sejmu Mo-eęo 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
Księstwem Krakowskiem postanawiam, co 
następuje :

Art. I.

Gminie Mielec zezwala się pobierać 
od wejścia w życie niniejszej ustawy 
przez lat dziesięć opłaty gminne od niżej 
poszczególnionych napojów dla miejscowej 
konsumcyi przeznaczonych według nastę­
pującej taryfy:

j)  od jednego litra , stustopniowego 
spirytusu dającego się oznaczyć 'śtusto- 
pniowym alkoholometrem po 22 hal., czyli 
od jednego hektolitra stustopniowego"*spi­
rytusu po 22 kor.;

2) od jednego hektolitra słodzonych 
napojów spirytusowych, w których za w ar­
tość alkoholu nie da się oznaczyć- stusto- 
pniowym alkoholometrem jako to :  araku, 
rumu, koniaku, ponczowej esencyi, likieru, 
śliwowicy i rozolisu po 11 K, czyli od 
jednego litra po 11 hal.;

z dn ia  4. lis topada lPOtbr j rj
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3) od jednego hektolitra piwa po 3 K 
40 hal.;

4) od jednego hektolitra miodu po 
‘20 K

Art. 11.

Okręg poborowy stanowi gmina Mielec.

Art. III.

T a  opłata cięży tylko na konsumcyi 
miejscowej w obrębie gminy, nie można 
nią obciążać produkcyi ani obrotu h a n ­
dlowego.

Art. IV.

Od opłaty tej ma być wolną wódka> 
w tych wszystkich wypadkach, w których 
po myśli § 6. ces. rozp. z 17. lipca 18jS; 
dz. p. p. Nr. 120 część U. wolna jest od 
państwowej opłaty konsumcyjnej.

Art. V.

liliższe postanowienia co do sposobu 
poboru tych opłat wyda w drodze admini­
stracyjnej • .cT- k. Namiestnictwa w porożu' 
mieniu z Wydziałem krajowym.

Art. VI.

Dzierżawa dochodu z tych opłat ma 
być złączona po koniec r. 1910 z dzieża- 
wą prawa propinacyi w Mielcu, a dla 
przeprowadzenia tej dzierżawy obowiązana 
jes t  gmina po koniec r. 1910 zgodne po-, 
rozumieć się z c. k. Dyrekcyą galic. fun­
duszu propinacyjnego, względnie z dz;er-| 
żawcą prawa propinac ji  w Mielcu.

Art. VII.

Z dniem wejścia w życie niniejszei 
ustawy traci moc obowiązującą ustawa 
z dnia 14. hpca 1899 dz. u. kr. Nr. 97.

Art. VIII.

Wykonanie tej ustawy poruczam Mo 
jemu Ministrowi spraw wewnętrznych.

W rozprawie ogólnej nikt głosu nie 
żąda.

Izba przystępuje więc do roprawy

szczegółowej. Sprawozdawca wnosi przy­
jęcie powyższej ustawy enbloc, Izba uchwala 
przyjęcie powyżsżej ustawy en bloc, póezem 
w oddzielnem głosowaniu uchwala cały 
projekt ustawy en bloc.

Uchwaliwszy następnie na wniosek 
sprawozdawcy przystąpić do trzeciego czy­
tania, uchwala Izba powyższy ppójekt 
ustawy w Uzćciom czytaniu bez czytania.

Następuje :

sprawozdanie Wydziału krajowego w 
przedmiocie zaliczenia gminy miasteczka 
Głogowa powiatu rzes_zowskiego do miej­
scowości podlegających ustawie gminnej 
z dnia 3. l.pca 1896 Nr 51 Dz. u. kr.

Przemawia p. St. Jędrzejów.cz i sta­
wia formalny wniosek o załatwienie tej 
•sprawy bez odsyłania jej do komnyi.

Izba bez rozpraw y uchwala ^ęn for­
malny wniosek p. St. Jędrzejowicza.

Sprawozdawca członek Wydziału k ra­
jowego p. Piłat uwolniony na wniosek se- 
Kreiarza p. Urbańskiego od czytania  sp ra­
wozdania odczytuje następujący wniosek.

Wysoki Sejm raczy uchwalić załączo­
ny projekt ustawy:

U s t a w a

z d n i a ............... o zaliczeniu gminy Głogów
powiatu rzeszowskiego do miejscowości 
podlegających ustawie gminnej z dnia 3. 

lipca 1896 dz. u. kr. Nr. 5L.

Zgodnie z uchwałą Sejmu Mojego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel- 
kiem Księstwem Krakowskiem postanawiam 
co następuje :

Art. I.

Gmina Głogów powiatu rzeszowskiego 
zaliczoną zostaje do miejscowości, w k tó ­
rych obowiązuje ustawa gminna z dnia 3. 
lipca 18.96 dz. u. kr. Nr. 51.

Art. 11.

Ustawa niniejsza wchodzi w życie 
z dniem jej ogłoszenia



Art. 111.

Wykonanie tej ustawy poruezam Mo- 
Ministrowi spraw wewnętrznych.

W  rozprawie ogólnej nikt głosu nie żąda.

Izba przystępuje wuęc do rozprawy 
szczegółowej.'

Sprawozdawca wnosi przyjęcie tej u- 
stawy en bloc.

Izba uchwitla przyjęcie powyższej 
ustaw y en b lo "  poczi m w oddzielnem gło­
sowaniu uchwala cały projekt ustawy en 
bloc.

Uchwaliwszy następnie na wniosek
sprawozdawcy przystąpić do trzeciego czy
tania uch w a la  Izba powyższy projekt  
u s t aw y  w trzeciemu czytaniu bez czytania.

Następuje:

Spzawozdanie  komisyi  gospodars twa  
krajowego w przedmioc ie  wniosków i pety- 
cyi dotyczących spraw: y domenpa ństwowych

- '/Sprawozdawca p. W. Czartoryski uwol­
niony na wniosek sekretarza p Urbańskie-, 
go od czytania sprawozdania odczytuje 
następujący wnioses komisyi.

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

T P n W a  sie Wydziałowi krajowemu

ł b y  %
dzenia praw własności, wdrożył natych­
miast pertrak tacyę z e .  k. Rządem, celem 
bezzwłocznego objęcia w zarząd raju, 
ewentualnie ąadzierżawiema d chodów g a ­
licyjskich dóbr państwowych i funduszo­
wych dla kraju, tudzież upoważnia się 
Wydział krajowy do zawarcia z c. k. Rzą 
dem odnośnej umowy imieniem kraju.

Bez względu n a^ to k  pertrakuacyi w 
powyższym wniosku uchwalonych

II. W z y w a  się c. k. Rząd .

1. ażeby rozszerzając zakres działania 
c. k. Dyrekcyi lasów i dóbr skarbowych 
we Lwowie, umożliwił swobodniejszą, a 
więcej zastosowaną do potrzeb kraju go 
sp odarkę ;

P ro to k ó ł 35. posiedzenia

\
2. ażeby przez stosowne melioracye 

■ odaał do eksploaiacyi przestrzeni zadrze- 
I wionę, a dotąd znpełnie niedostępne, które 
! bezużytecznie marnieją, kiedy w znacznej
części kraiu ludność nie może dostać 
drzewa opałowego i budulca:

i
3. aby wprowadził drobną sprzedaż 

drzewa na miejscu produkcji ile r. ożności 
z wykluczeniem pośredników :

4. ażeby w miastach we wschodniej 
części kraju urządził publiczne składy drze­
wa z zapasów pozostałych po zaspokoje­
niu miejscowych potrzeb;

5. ażeby s tosownie  do potrzeb  i zasad 
racyonalnej  gospodark i  i adminis t racy i  
pomnożył znaszuie etat u rzędników i służ­
by lasowej ;

6. ażeby za usyskane fundusze ze 
sprzedaży dóbr koronnych — za indemni- 
zacyę propinacyi, (wreszcie za zwiększone 
dochody przez pomnożenie etatu wyrę­
bów), dążył do zakupa majątków leśnych 
w Galicyi;

7. ab^ a) zajął się energicznie podnie- 
siesieniem jakości pastwisk (połonin) i łąk, 
będących własnością dóbr skarbowych 
i fundacyjnych ,

b) aby te pastwiska, łąki i role wy­
puszczał wprost pojedynczym hodowcom 
lub stowarzyszeniom hodowców z wyklu­
czeniem pośredników ;

8 . aby zapobiegał niszczeniu lasów 
prywatnych przez odpowiednie przestrze­
ganie ustawy lasowej ;

9 . aby zaopiniował jak  najprędzej 
projekt ustawy lasowej przedłożony mu 
przoz Wydział krajowy w roKu 1901.

Marszałek o twiera  rozpraw ę ogólną.

Przemawia p. Tracz.

Przemawia p. Cipser i stawia nastę­
pującą poprawkę:

w punkcie 6 . wr osku komisyi opuścić 
słowa „wreszcie za zwiększone dochody 
przez pomnożenie etatu wyrębów<£.

z dn ia  4. lis to p a d a  1908.
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MarszałeK oznajmiaj-źe ao głosu za ­
pisani są pp, K. Lubomirski i T. Cieński.

Pizemawia zapisany do głosu p, K. 
Lubomirski i stawia następującą poprawkę :

we wniosku I I  p. 8. doaać słowa: 
„państwowej i ustaw krajowych do tego 
samego przedmiotu się odnoszących

Przemawia zapisany do głosu p. T. 
Cieński.

Przemawia sprawozdawca p. W. Czar­
toryski i zgadza się na poprawkę p K. 
Lubomirskiego i Gipsera.

Izba przystępuje do rozprawy szcze­
gółowej.

Izba uchwala wniosek I., następnie 
oddzielnie oraz bez rozprawy punkty 1—5,
7—9 wniosku II. komisyi wraz z popra­
wkami pn. K Lubomirskiego i Gipsera, 
(z wyjątkiem punktu 6. wniosku II. komi­
syi) przyjętemi przez p. sprawozdawcę.

Sprawozdawca czyta:

6. ażeby za uzyskane fundusze ze 
sprzedaży dóbr koronnych — za indemni- 
zacyę propinacyi, wreszcip za zwiększone 
dochody przez pomnożenie etatu wyrębów, 
dążył do zakupna majątków leśnych w 
Galicyi.

Przemawia p. Merunowuz i stawia 
poprawkę, a mianowicie, podtrzymuje s ło - ! 
wa, których opuszczenia żąda p. Gipser w 
swej poprawce, t. j. opuszczenia s łó w : od 
„wreszcie11 do „wyrębów'-1, tylko zamiast 
słowa : „e ta tu11, włożyć słowa: „przestrzeni11

Przemawia p. Gipser.

P o  zamknięciu ro/sprawy przem awia 
sprawozdawca i przyjmuje poprawkę p. 
Gipsera.

Przemawia p. Merunowicz i oznajmia, 
że cofa swą poprawkę powyższą.

Izba uchwala punkt 6. wniosku II 
komisyi wraz z poprawką p Cipsera przy­
ję tą  przez p. sprawozdawcę.

Marszałek oznajm.a, ze dwa następu­
jące punkty porządku dziennego, a m.ano 
w icie :

Sprawozdanie komisyi gminnej o wnio­
sku posła Fedorowicza w przedmiocie u- 
zupełnienia §. 18. ustawy budowlanej dla 
miasta Krakowa; i

sprawozdanie komisyi gminnej o sp ra­
wozdaniu Wydziału krajowego w przed­
miocie petycyi gminy Nowego Sącza co uo 
urządzenia wodociągów i budowy kanałów

usuwa z porządku dziennego z powodu 
chwilowej nieobecności sprawozdawcy p. 
Sarego.

N a s tę p u je :

Sprawozdanie komisyi gminnej o prze­
dłożeniu Wydziału krajowego w przedmio­
cie zmiany niektórych postanowień statutu 
król. stoł. m. Lwowa

Sprawozdawca p. Halnan uwolniony 
na wniosek sekretarza p. Urbańskiego od 
czytania sprawozdania odczytuje następu­
jące wnioski komisyi.

Wysoki Sejm raczy uchwalić załą­
czony projekt ustawy :

U s t a w a

z dnia . . . zmieniająca niektóre postano­
wienia statutu król. stoł. miasta Lwowa, 
nadanego ustawą z 14. października 1870 
bz. u. kraj. L 79. i ustaw ą z 11. kwie­

tnia 1896 Dz. u. kraj. Nr. 23.

Za zgoda Sejmu Mojego Królestwa 
Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem postanawiam, co następuje:

Art. I.

Postanowienia §§. 19., 20., 21., 23., 
126., 35., 42., 53., 62., 63. i 86. ustawy 
krajowej z dnia 14. października 1870 Dz. 
u. kr. L. 79., nadającej statut król. stoł. 
miastu Lwów — w brzmieniu ustalonem 
ustawami krajowemi z 11. kw.etnia 1896 
Dz. ust. kraj. L . 23, oraz art. III. ust. z dń. 
11. kwietnia 1896 zostają uchylone, w ich
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zaś miejsce m ają  obowiązywać, naslępują 
ce postanowienia :

§ 19

Reprezentacya gminy.

Gminę miasta Lwowa zastępuje i re ­
prezentuje we wszystkich jej sprawach 
Rada m ;ejska.

Rada miejska zawiaduje sprawami 
gminy sama albo przez M agistrat i inne 
urzędy miejskie.

Na czele Rady miejskiej, Magistratu 
i innych urzędów miejskich stoi 1 rezydent 
miasta.

Prezydenta miasta zastępują Wicepre­
zydenci, a mianowicie I. Wiceprezydent, 
w razie zaś zachodzącej przeszkody Il-gi, 
ewentualnie III-ci Wiceprezydent.

§ 20.

Skład, wybór Rady miejskiej i jej okres 
wyborczy.

Rada miejska składa się ze stu człon­
ków (radnych miejskich) wybieranych na 
sześć lat. Członek Rady miejskiej nie może 
być związany żadna instrukcyą

Co trzy lata ustępuje 50 radnych, a 
w miejsce ustępujących nowy wybór będzie 
przedsięwziętym.

Z wyjątkiem wypadku rozwiązania 
Rady miejskiej (§• 112.) us ępywac będą 
w liczbie 50-ciu radni, którzy przed (5 ciu 
laty zostali wybrani, jakoteż ci, dla których 
z końcem trzechlecia upłyną! czas, na ja ki 
przy uzupełniającym wyborze w myśl §24. 
zostali wybrani.

Ustępujący mogą być ponownie wy 
brani,

Ustępujący radni urzędować będą aż 
do przeprowadzenia nowych wyborów.

Radni przed sześciu laty wybrani, 
którzy w ciągu kadencyi wskutek śmierci, 
dobrowolnego złożenia m anuału lub innej

przyczyny przestali być członkami Rady 
miejskiej, mają być zaliczeń' do liczby tych 
radnych, na których przypada kolej ustą­
pienia. Oprócz tego co trzy lata przepro­
wadzonym zostanie także wybór w rmejsce 
tych przed trzema lały wybranych radnych, 
którzy w ciągu kadencyi wskutek śmierci, 
dobrowolnego złożenin mandatu lub z innej 
przyczyny przestali być członkami Rady 
miejskiej. Wybór ten przedsięwziętym bę­
dzie na trzy lata.

Gd\L>y Rada miejska została rozwHfL 
zaną (§. 112.), natenc^aś [bo upływie trzech 
lat od dokonanego skutkiem rozwiązania 
Rady wyboru wszyslkflh stu członków 
Rady miejskiej losowmnie oznaczy tych 
radnych, którzy mają ustąpić.

Jeżeliby w ciągu pierwszego trzechle­
cia od wyboru pełnej Rady zmniejszyła się 
liczba radnych wskutek śmierci, ustąpienia 
lub z innej przyczyny, natenczas wyloso­
waną będzie tylko taka ilość radnych, j a ­
kiej potrzeba, ażeby liczba wylosowanych 
razem z tymi, którzy ubyli, dosięgła li 
czby 50.

Wylosowani radni mogą być ponownie 
wybrani. Szczegółowe przepisy co do spo­
sobu przeprowadzenia losowania oznaczy 
regulamin czynności R ady miejskiej, który 
Rada miejska uchwali.

Prezydent miasta w żadnym razie nie 
podlega losowaniu. Bliższe postanowienia
0 uprawnieniu do wyboru, obieralności
1 postępowaniu przy wyborach, zawiera 
ordynacya wyborcza dla miasta Lwowa.

§ .  2 1 .
\

Wybór Prezydenta, Wiceprezydentów 
i delegatów miejskich

R ada miejska wybiera ze swego gro- 
i na Prezydenta, pierwszego, drugiego i trze­
ciego Wiceprezydenta, oraz Delegatów7 
Przy wyborze Delegatów miejskich ozna­
cza Rada miejska także ich liczbę. Bliższe 
postanowienia o wyborze P rezj denta, W i- 
ceprezydentów i Delegatów zawiora ordy-
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uacya wyborcza dla miasta Lwowa i art, ! prezydenta, przyzna Rada miejska odpo-
II. niniejszej ustawy. j wiednią emeryturę.

-
§• 23. £■. 35.

Okres rzędowanią Prezydenta, Wiceprę* Sprawy zastrzeżone dccyzyi Rady miejskiej, 
zydintów i Delegatów

Do spraw zastrzeżonych decyzyi Rady
Prezydent wybieranym będzie na lal J miejskiej należą:

sześć, 'Wiceprezydenci na lat trzy. Jeżeli - \ „ • • . , , , ■ •,, , , . l a )  ustanawianie zasŁui zarządu, tudz.ez
Prezydent wybrany będzie w ciągu kaden- ' u , ,, • , ,. ć 6 sposobu użytkowania majątku i dobra
cyi, w takim razie urzędowanie jego t r w a ' gmfny *
tak dłago, jak  długo trwać ma jeszcze
sześcioletni okres mandatu radnego. W y- ' j & s  nabywanie ruchomości lub praw 
brany w ciągu kadencyi Wiceprezydent | takich, które według usilw  uważane są za 
urzędować będzie tylko do końca trzech- j n ie ruchom ej^  zbywanie majątku gminy, 
lecia Jednak  po upływie tegó, czasu, jak przyjmowanie zobowiązań wieczystych, 
i w razie ustąpienia z Rady miejskie^,! przyjmowanie obowiązków słuZebnictwa, 
(§. 20.) pozostaje Prezydent w urzędowa- zastawu i poręczenia, zac iągan i^  pożyczek 
mu aż do zaprzysiężenia nowego wybra- i operacye kredytowe, 
nego Prezydenta, Wiceprezydenci zaś aż
do ponownego wyboru Wiceprezydentów., W  sf e wP  w i l^ ie b * ozna-

l oznaczonych, uchwała, aby  miała ważnosę,
Delegatów miejskich wybiera Rada j musi być powziętą na dwóch, me prędzej,

na trzy lata Ustępujący Prezydent, W ip e- 'jak  w siedm dni po sobie następujących
prezydenci i Delegaci mogą być ponownie i  posiedzeniach, 'Odbytych. w obecności przy-
wybrani. najmniej pięćdziesięciu członków Rady

miejskiej. Nadto potrzeba zatwierdzenia
Wydziału krajowego do ważności uchwały4Prezydent i wiceprezydenci obejmują , , ■ v , , , , • . v <^  ł  J  ■' •J i  \ A i  u H  G l o r i i  I r n d  i r n i i f l O A  H  r \  \ x m  n  7 \ c * r>  i  n n h u u Q / t ' k

urząd z dniem złożenia przysięgi, Delegaci 
od dnia ich wyboru.

§. 26.

przyzwalającej na zbywanie nieruchomości 
lub praw. za nieruchomość uważanych, 

j  jeżeli wartość tej nieruchomości lub takie- 
I go praw a przenosi 20.000 koron, tudzież 

Urzędowan e i płace. i uchwały przyzwalającej zaciągania poży-
| czek i przyjęcia poręczenia, jeżeli poży- 

l rezydent oraz I. i II. W iceprezydent [ czj?a ]U-J suma poręczoną być mająca z do-
zędują stale. ; jjczenjem długów gminę już obciążających

Rada miejska może powołać także 
III. Wiceprezydenta do stałego urzędo­
wania.

przenosi sumę rocznego dochodu gminy, 
wedle przecięcia ostatnich lat sześciu obl­
ężoną ;

n i . . . , „  , c) lokowanie kapita łów ;Płace i nne pobory Prezydenta i u-
rzędujących Wiceprezydentów ustanawiaj d) przyjęcie lub zrzeczenie się spadku 
Rada miejska Delegaci i inni członkowie j  lub leg a tu ;
Rady miejskiej urzędują bezpła tn ie ; za 
sprawowanie atoli interesów gminy poza 
jej obrębem należy im się odpowiednie 
wynagrodzenie. Prezydentowi lub Wice­
prezydentowi, który pełnił przez lat 15 
nieprzerwanie urząd Prezydenta lub Wice^

Gdyby wartość spadku lub legatu prze­
nosiła 20.000 K, wtedy uchwała na zrze­
czenie się zapaści/musi w sposób pod b) 
wskazany.

pi s tawianie kosztem gminy nowych
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budowli łub przekształcenie albo znosze­
nie istniejących tudzież inne przedsię­
biorstwa nakładem gminy wykonać się 

gnające  ;

l i  z a p r o w a d z e n i e  n o w y c h  z a k ł a d ó w 7 
g m i n n y c h  a l b o  z w i n i ę c w i  j n ż  i s t n i e j ą c y c h :

g). ' zawieran ie ,  rozwiązywanie i zmiany 
k o nt r ak tó w  najmu i d z i e r ż a w y ?

h) zawieranie, rozwiązywanie i zmiany 
innych kontraktów, o ile I iada  miejska 5 
nie 11 zna rzcozą slos-owną czynności te 
p o r f » ć  Prezydentowi lub - m agistra tow i; '

ii zezwalanie na rozpoczn ie  prjcesu  
lub na odstąpienie od takowego i na za­
wieranie ugód w sprawach rozpoczętych .

k) uchwalanie budżetu rocznego i ś rod ­
ków pokrydia;

1) przyzwalanie na wydatki  budże tem 
przewidziane,  o ile takowe ins trukcyą R a ­
dy miejskiej Prezydentowi  lub Magis tra ­
towi poruczoue  nie będzje ; tudzież pizy- 
zwalanie na większe wycfcRki .b ud/  ‘ni 
n i ep rzew id z i an e ;

m) rozpoznawanie i załatwianie, r a ­
chunków rocznych:

n) umarzanie należyLości wątpliwych 
lub takich, które-' ściągnięte me mogą, 
niemniej darowanie należących się gminie 
zwrotów i uchybień rachunkowych;

|Koj 01 ganizacya urzędów miejskich 
(Magistratu); o?naczeme liczby urzę iniko. 
i sług miejskich. * r a z  wszystkich ' ^ o b  
przez°gminę płatnych, wydawanie przepi 
,sów dyscyplinarnych dla urzędnik.,w . sług 
miejskich, niemniej określenie ich uzdat­
nienia i obowiązków ,

p) o z n a c z e n i e  płac;,  pensyj i innych 
emolu.iientów dla urzędników 1 sług m i ń ­
skich, dla ich wdow 1 s ie rót ;

r) mianowanie, jakoteż uwolnienie oa 
służby urzędników i sług miejskich, udz.a, 
przy mianowaniu lub uwolnien.u od służ. 
by przełożonych i nauczycieli w szkołach

i innych zakładach naukowych miejskich 
według istniejących przepisów i przyzna­
wanie emolumentów dla ich wdów i sierót.

Mianowanie niższych urzędn.ków i sług 
może jednakże Reda miejska poruczyć 
Prezydentowi lun Magistratowi.

s) udzielanie zaliczek na płace i przy­
znawanie niesystemizowanych emolumen- 
tów, oznaczenie dyet i kosztów podróży, 
zapomóg i nagród dla urzędników i sług 
miejsk;cb, niemniej dla innych osób, uży­
wanych w służbie gminnej :

r) opuszczanie zaliczek na płacę da­
nych urzędnikom lub sługom miejskim;

u) udzielanie urlopów Prezydentów, 
i Wiceprezydentom; dozwalanie urlopów 
innym urzędnikom i sługom miejskim na 
czas dłuższy niż sześć tygodni.

§ 42.

Inne sprawy należące do zakresu działa­
nia Rady miejskiej.

Do zakresu działania Rady miejskiej 
należą jeszcze sprawy następujące :

a) Wybór Prezydenta miasta, trzech 
Wiceprezydentów i Delegatów ;

b) nadawanie prawa przynależności do 
gminy, nadawanie obywatelstwa miejskie­
go i honorowego, tudzież rozstrzyganie co 
do utraty obywatelstwa (§. 9.), ustanawia­
nie opłaty za nadanie prawa przynależno­
ści i obywatelstwa miejskiego, niemniej 
uwolnienie od n ie j ;

c) czuwanie nad dokładnem prowa­
dzeniem metryk gminy i spisu wyborców ;

d) wykonywanie przysługującego gmi­
nie prawa patronatu lub prezentowania, 
tudzież rozdawan;e stypendyów, jako też 
innych miejsc fundacyjnych;

e) zawiadywanie, nadzorowanie,* z a ­
kładanie i utrzymywanie szkół ludowych 
i średnich w granicach ustawą oznaczo­
nych;



34 P ro to k ó ł 8o. p o s ied zen ia  z d n ia  4. lis to p ad a  1908.

f) w ybór mężów zaufania do jednania  
stron (§. 30. m.);

g) uchwalanie wniosKów do zmian 
statutu miejskiego lub zmiany granic mia­
sta (§. 2.), taka jednak uchwała, aby była 
ważna, musi być powziętą na dwóch nie 
prędzej jak  w siedm dni po sobie nastę­
pujących posiedzeniach, w obecności przy­
najmniej 60 członków Rady miejskiej 
i tylko większością % obecnych.

Zmiany statutu jedynie w drodze usta­
wodawstwa nastąpić mogą.

§ 53.
Ł

W ładza prezydenta i jego zastępców 
w ogólności.

Prezydent miasla jest przełożonym 
Magistratu . urzędów miejskich, kieruje ich 
czynnościami i czynności te nadzoruje.

Prezydenta miasta zastępują w razie 
przeggkody Wiceprezydenci w porządku 
oznaczonym w §. 19. niniejszego statutu. 
Próęz tego pomagają urzędujący Wicepre­
zydenci Prezydentowi miast.a w kierowni­
ctwie i nadzorze Magistratu i urzędów 
miejskich wedle podziału czynności, który 
ustanowi Prezydent m iasta  i przedłoży 
Kadzie miejskiej do wiadomości.

§. 62. - 

Odpowiedzialność.

P rezyden t odpowiada za czynności 
urzędowe, tak własne, jak  i swoich zastę­
pców, Magistratu i urzędów miejskich Ra­
dzie miejskiej, a za czynności w poruczo- 
nym zakresie działania także rządowi.

W tej samej mierze odpowiedzialni są 
Wiceprezydenci w zakresie powierzonych 
im w myśl §. 53. czynności, o ile zastę­
pują Prezydenta miasta, czy to stale, czy 
czasowo.

Obok lej odpowiedzialności Prezyden­
ta, względnie jego zastępców, pozostaje 
nienaruszoną odpowiedzialność względem 
Rady miejskiej, innych członków Magi­

stra tu  i urzędów miejskich za zaniedbanie 
lub nienależyte wykonanie czynności prze­
kazanych im przez Prezydenta, względnie 
jego zastępców.

Pretensye gminy do wynagrodzenia 
szkód, pochodzących z odpowiedzialności 
orzeczonych w tym paragrafie, mają być 
poszukiwane zwykłą drogą prawa.

§. 63.

0  składzie i zakresie działania Magistratu
i innych urzędów miejskich.

Magistrat składjr się z Prezydenta
1 W iceprezydentów miasta, Delegatów miej­
skich (§. 70 z D yrektora i radców Ma­
gistratu, tudzież urzędników pomocniczych.

Prazydent, Wiceprezydenci i Delegaci 
miejscy wchodząc w skład Magistratu, nie 
przestają być członkami Rady miejskiej.

Pod przewodnictwem prezydenla, wzglę­
dnie jego zastępcy, zarządza Magistrat 
bezpośrednio sprawami gminy i zrfelają- 
cycb pod jej zarządem zakładów i fundu­
szów i załatwia czynności bieżące w spra­
wach jemu przekazanych.

W sprawach poruczonego zakresu 
gminy, mianowicie w sprawach admiui- 
stracyi politycznej, jest Magistrat pod prze­
wodnictwem Prezydenta lub jego zastępcy 
pierwszą instancyą w obrębie miasta.

Kollegialnym posiedzeniom ciała rad ­
nego Magistratu przewodniczy Prezydent lub 
jego zastępca.

Bez przewodnictwa Prezydenta lub 
jego zastępcy Magistral ważnej uchwały 
powziąć nie może.

§. 86.

Z dodatków do podatków i innych opłat.

O ile dochody w §. 82. oznaczone nie 
wystarczają do pukrycia wydatków na cele 
gminne, może Rada n ak ład a ć :

a) dodatki do podatków bezpośrednich 
lub do podatku konsum cyjnego;
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b) inne opłaty nie należące do kate- | 
goryi dodatków do poaatków.

Do ważności uchwały,dotyczącej bądi 
nakładania dodatków do podatków, bądź 
zaprowadzenia nowych, lub podwyższenia 
istniejącycych opłat gminnych, potrzeba, 
aby taka uchwała była powzięła na dwóch, 
nie prędzej jak  w siedrn dni po sobie na­
stępujących posiedzeniach.

Art.  II .

Postanowienie §§• 26 31 i 3-3 ordy­
nacyi wyborczej dla gminy król. st. m. 
Lwowa, o ile się odnoszą do wyboiu 
pierwszego Wiceprezydenta, obowiązują 
także co do wyboru drugiego i trzeciego 
W iceprezydenta.

Art. III.

Postanowienia tej ustawy weliodzą w 
życie z dniem jej ogłoszenia w dzienniku 
ustaw krajowych.

Okres urzędowania członków prezy- 
dyum wybranycn przed wejściem w życie 
tej ustawy, nie doznaje jednak zmiany.

Art. IV.

W ykonanie niniejszej ustawy poru- 
czam Mojemu Ministrowi spraw wewnę 
trznych.

W  rozprawie ogólnej nikt głosu nie 
żąda.

Izba przystępuje więc do rozprawy 
szczegółowej.

Spraw ozdaw ca wnosi przyjęcie tej 
ustawy en bloc.

Izba uchw ala przyjęcie powyższej u- 
stawy en bloc, poczem w oddzielnem gło­
sowaniu uchwala cały p ro je l1 ustawy en 
bloc.

Uchwaliwszy następnie na wniosek 
sprawozdawcy przystąpić do trzeciego czy­
tania, uchwala Izba powyższy projekt usta­
wy w trzeciem czytaniu bez czytania.

Następuje :

Sprawozdanie komisyi prawniczej co 
do wniosku posła Jana Kiweluka i tow. 
o utworzenie sądu powiatowego w Uściu 
zielonem, tudzież co do petycyi Zwierz­
chności gminnej w Uściu zielonem w tej 
samej sprawie.

Sprawozdawca p. Tertil uwolniony 
na wniosek sekretarza p. Urbańskiego od 
czytania sprawozdania odczytuje następu­
jący wniosek komisyi:

Wysoki Sejm raczy uchwalić,

Wniosek p. Jana Kiwelukn i tow. 
oraz petycyę Zwierzcnności gminnej w 
Uściu zielonem o kreowanie tamże sądu 
powiatowego odstępuje się Wydziałowi 
krajowemu do dalszego badania i zdania 
sprawy.

Izba bez rozprawy uchwala powyższy 
wniosek.

Następuje :

Sprawozdanie komisyi administracyj­
nej o wniosku Dosła Sali w sprawie zm ia­
ny §§. 16 i 18. statutu krajowego

Sprawozdawca p. Jaworski uwolnio­
ny na wniosek sekretarza p. Urbańskie­
go od czytania sprawozdania odczytuj1̂  
następujący wniosek Komisyi:

Wysoki Sejm raczy uctiwalić załączo­
ny projekt ustawy:

U s t a w a

z dnia . . . .  uzupełniająca postanowienia 
§. 18. statutu krajowego K rólestw a Gali- 
cyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem, ogłoszonego ces pat, z 26. 

lutego 1861 Nr. 20. Dz. u. p.

Za zgodą Sejmu Mojego Królestwa 
Gralicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem rozporządzam, co następuje:

A rt I.

Postanowienia §. 18. statutu krajowe­
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go dla Królestw a Galicyi i Lodomeryi 
z Wielkiem Księstwem Krakowskiem, ogło­
szonego ces. patentem z dnia 26. lutego 
1861 1‘. 20. Dz. u. p., uzupełnia się nastę- 
pującem postanowieniem •

§. 18a).

Jako  sprawy kultury krajowei uznaje 
się wszystkie sprawy, których przedmiotem 
jest produkcya rolnicza i leśna oraz up ra­
wianie i używanie przeznaczonych dla niej 
obszarów kraju, jako to : leśnictwo, polo­
wanie, rybołówstwo, chów bydła, ochrona 
pól, zarządzenia celem tępienia szkodni­
ków. rolnych i leśnych, używanie wód, 
odprowadzanie ich i ochrona przed niemi, 
melioracya, zabudowanie potoków górskich, 
regulacya i wykupienie praw używania la ­
sów i pastwisk. Należą dalej do spraw 
kultury krajowej wszelkie sprawy ustroju 
agrarnego, w szczególności: przepisy o
o wolnej .podzielności gruntów lub o jej 
ograniczeniu, o włościach rentowych, szcze­
gólne przepisy o dzieleniu spadków dla 
posiadłości włościańskich i przepisy o ope- 
racyach agrarnych, jak również udział w 
urządzeniu kredytu rolniczego, udział 
w organizacyi zawodów rolniczego i le­
śnego, tudzież w urządzeniu stosunków ro­
botniczych i czeladzi w rolnictwie i leśni­
ctwie.

Art II.

Ustawa niniejsza wchodzi w życie 
z dniem jej ogłoszenia..

Art. III.

Wykonanie tej ustawy poruczam Mo­
jem u Ministrowi spraw wewnętrznych.

M arszałek otwiera rozprawę ogólną.

Przemawia p. Oleśnicki.

Przemawia p. Korol.

Przemawia p. Starzyński.

Przemawia p. Leo.

Po zamknięciu rozprawy przemawia 
p. sprawozdawca.

Marszałek stwierdza komplet potrzebny 
do powzięcia uchwały w tej sprawie, a 
przepisany §. 37. reg.

Izba przystępuje do rozprawy szcze­
gółowej.

Sprawozdawca czyta:

Art. I.

Postanowienia §. 18. statutu krajowe­
go dla Królestwa Galicyi i Lodomeryi 
z Wielkiem Księstwem krakowskiem, ogło­
szonego ces. palenterń z dnia 26. lutego 
1861 l. 20. Dz. u. p., uzupełma się nastę- 
pującetn postanowieniem:

Izba bez rozprawy uchwala art. I 
zgodnie z wnioskiem komisyi.

Sprawozdawca c z y ta :

§• f a j

Jako sprawy kultury krajowej uznaje 
się wszystkie sprawy, których przedmiotem 
jest produkcya rolnicza i leśna oraz u p ra ­
wianie i używanie przeznaczonych dla niej 
obszarów kraju, jako to leśnictwo, polo­
wanie, rybołówstwo, chów bydła, ochrona 
pól, zarządzenia celem tępienia szkodni­
ków rolnych i leśnych, używanie wód, od­
prowadzanie icń i ochrona przed niemi, 
melioracya, zabudowani^ potoków gór­
skich, regulacya i wykupienie praw uży­
wania lasów i pastwisk. Należą dalej do 
spraw kultury krajowej wszekie sprawy 
ustroju agrarnego, w szczególności: prze­
pisy o wolnej podzielność gruntów lub 
o jej ograniczeniu, o włościach rentowych, 
szczególnie przepisy o dzieleniu spadków 
dla posiadłości włościańskich i przepisy 
o operacyach agrarnych, jak również udział 
w urządzeniu kredytu rolniczego, udział 
w organizacyi zawodów rolniczego i le­
śnego, tudzież w urządzeniu stosunków’ 
robotniczych i czeladzi w rolnictwie i le­
śnictwie.

Marszałek odczytuje następującą po­
prawkę p. Oleśnickiego:

zamiast drugiego ustępu, ma b y ć :
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Należą do spraw kultury krajowej . 
sprawy włości rentowych, udział w u rzą­
dzeniu kredytu rolnego, w organizac 
zawodów rolniczego i leśniczego •

Izba popiera poprawkę powyższą p. 
Oleśnickiego.

Izba odrzuca tę poprawkę p. Oleśnic­
kiego, a oddzielnie uchwala §. l 8 a) zg o ­
dnie z wnioskiem komisyi.

Marszałek oznajmia,  że ponieważ nikt 
nie żąda  głosu, ani zgłosił poprawki  do 
a r tykułu  II I I I  tytułu i wstępu ustawy 
przeto podda  je łącznie pod uchwa*.!

Izbie
W  Izbie nikt nie sprzeciwia się temu 

sposobowi postępowania.

Spr aw ozdawca  c z y t a .

Art. II.

Ustawa niniejsza wchodzi w życie 
z dniem jej ogłoszenia.

Art III-

Wykonanie tej ustawy poruczam Mo­
jemu Ministrowi spraw wewnętrznych.

U s t a w a

z dnia . . . .  uzupełniająca postanowienia 
§ 18. statutu krajowego Królestwa Gali­
cy i i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakówskiem, ogłoszonego ces. pat. z ).

lutego 1861 Nr. 20 Dz. u. p.

Za zgodą Sejmu Mojego Królestwa
Galicyi i Lodomeryi  wraz  z Wie lk iem Ksi ę ­
s twem Krakowskiem pos tanawiam, co 

następuje :
Izba bez rozprawy i łącznie uchwala 

Art. II. III,  tytuł i wstęp ustawy zgodnie 
z wnioskiem Komisyi.

Uchwaliwszy następnie na wniosek 
sprawozdawcy przystąpić do trzeciego 
czytania projektu powyższej ustawy bez 
czytania, uchwala Izba cały projekt po­

wyższej ustawy w trzeciem czytaniu bez 
czytania,

Marszałek stwierdza, że Izba uchwa­
liła ustawę powyższą większością głosów 
przepisaną w §. -37" regulaminu sejmowego 
względnie w § 68 statutu krajowego.

Marszałek oznajmia, że Izba wraca 
obecnie do opuszczonych dwóch punktów 
porządku dziennego^a mianowicie:

N astępuje :

Sprawozdanie komisyi gminnej o 
wniosku- posła Federowicza i towarzyszy 
w przedmioce uzupełnienia §. 18. ustawy 
budowniczej dla miasta Krakowa z 18. li­
pca 1883 Dz. ust. kraj. Nr. 63.

Sprawozdawca p. Sare uwolniony 
na wniosek sekretarza p. Urbańskiego od 
czytania sprawozdania odczytuje następu­
jący wniosek komisyi :

Wysoki Sejm raczy ucńwalić załą­
czony projekt ustawy :

U s t a w a

z dnia . . . uzupełniająca § 18 ustawy z 
18. lipca 1883 Dz. u kr. Nr. 63 zaw iera­
jącej nstawę budowniczą- dla król. gł. 

miasta Krakowa.

Zgodnie z uchwałą Sejmu Mojego 
Króleslwa Galicyi i Lodomeryi wraz z 
Wielkiem Księstwem Krakowskiem posta­
nawiam, co następuje :

Art. I.

Do ustępu 3 go § 18. ustawy z 18. 
lipca 1883 Dz. u. kr. Nr. 63. zawierającej 
ustawę budowniczą dla król. gł. miasta 
Krakowa dodaje się słowa : >.

„Ograniczenie to nie dotyczy śród­
mieścia, o ile chodzi o budowę dwu- lub 
trzechpiętrowych domów o wysokości ma­
ksymalnej 18 metrów11.

Art. 11.

Ustawa niniejsza wchodzi w życie 
z dniem jej ogłoszenia.
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Art. III.

Przeprowadzenie tej ustawy polecam 
Mojemu Ministrowi spraw wewnętrznych.

W rozpraw ę ogólnej nikt głosu nie 
żąda.

Izbą  przystępuje do rozprawy szcze­
gółowej.

Sprawozdawca wnosi przyjęcie tej 
ustawy en bloc.

Izba uchwala przyjęcie powyższej u- 
stawy en bloc poczem w oddzielnem gło­
sowaniu uchwala cały projekt ustawy en 
bloc.

Uchwaliwszy następnie na wniosek 
sprawozdawcy przystąpić do trzeciego 
czytania, uchwala Izba powyższy proj kt 
ustawy w trzeciem czytaniu bez czytania.

N astępu je :

Sprawozdanie Komisyi gminnej o spra­
wozdaniu Wydziału krajowego w przed­
miocie petycyi gminy m. Nowego Sącza 
co do urządzenia wodociągu i budowy k a ­
nałów.

Sprawozdawca p. Sare uwolniony 
na wniosek sekretarza p. Urbańskiego od 
czytanią sprawozdania odczytuje nastę­
pujące wnioski komisyi.

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

1. załączone '/. dwa projekty us taw :

2. petycyę do 1. 1.742 odsyła się do 
Wydziału krajowego do użytku przy prze­
prowadzić się mających badaniach odno­
śnie do punktu  2 i 3 i załatwiania.

I.

U s t a w a

z dnia . . .  o obowiązku właścicieli domów 
w gminie miasta Nowego Sącza połącze­
nia swych domów z miejskim wodocią­
giem, tudzież o zezwoleniu tej gminie na 
pobór gminnego podatku od czynszów 
najmu, oraz opłat gminnych na urządze­

nie, utrzymanie i odnowienie wodociągu 
miejskiego

Zgoame z uehwałą Sejmu Mojego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z 
Wielkiem Księstwem Krakowskiem rozpo­
rządzam co następuje :

§ 1.

Każdy właściciel domu położonego 
w obrębie gminy miasta Nowego Sącza 
obowiązany jes t  po otwarciu miejskiego 
wodociągu w dotyczącej ulicy lub doty­
czącym placu połączyć swój dom z wodo­
ciągiem miejskim, (§ 2).

Połączenie to ma nastąpić według 
przepisów osobnego regulaminu technicz­
nego (§ 13.) i wykonane być może tylko 
przez osoby posiadające do tego uzdolnie­
nie w myśl przepisów ustawy przemy­
słowej.

§ 2,

Połączenie domów z miejskim wodo­
ciągiem ma nastąpić najpóźniej do dwóch 
lat po otwarciu wodociągu w odnośnej 
ulicy lub placu.

Jeżeli właściciel nie wykona tego po­
łączenia w powyższym terminie, może 
gmina miasta Nowego Sącza wykonać je 
na jego koszt i stratę.

Domy, które powstaną dopiero po za­
prowadzeniu wodociągu, m ają być z mm 
połączone pred wydaniem zezwolenia na 
ich zamieszkanie lub użytkowanie.

§ 3.

Koszta doprowadzenia wody do wodo­
ciągu miejskiego aż do granicy realności, 
ponosi gmina miasta Nowego Sacza, ko­
szta zaś dalszego połączenia i wewnętrzne­
go urządzenia ponosi właściciel realności, 
gmina jednaa  wykonuje część tego połą­
czenia od granicy realności aż do odległo­
ści 1 metra poza wodomierz na koszt 
właściciela. W domach, w których na ra­
zie nie będzie wodomierzy, orzeknie Ma­
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gistrat, jak  daleko część tego połączenia 
od granicy realności gmina wykona na 
koszt właściciela.

§
Gdyby koszta urządzenia wodociągo­

wego wewnątrz domu. były w stosunku do 
jego wartości za wysokie, może Rada 
miejska wyjątkowo zwolnić właściciela od 
obowiązku w § 1. określonego, jeżeli do­
stateczne zaopatrzenie domu w zdrową wo­
dę do picia, z powodu blizkości publicznej 
studni wodociągowej jest zapewnione, a o 
koliczność ta została urzędownie stwier­
dzoną.

Koloniom robotniczym, dalej właści 
cielom domów o charakterze wiejskim lub 
prowizorycznym może Rada miejska ze­
zwolić na urządzenie ich kosztem wspól­
nych studzien wodociągowych zamiast łą­
czenia poszczególnych domów z wodocią­
giem miejskim.

Przeciwko odmownej uchwale Rady 
miejskiej nie przysługuje prawo wnoszenia 
rekursu.

Z ustaniem powodu zwolnienia od wy­
konania domowego urządzenia wodociągo­
wego zwolnienie to traci moc obowiązu­
jącą.

§ 5.
Na pokrycie kosztów urządzenia, od­

nowienia i utrzymania wodociągu miejskie­
go przysługuje gminie miasta Nowego Są­
cza prawo pobierania przez lat pięćdzie­
siąt siedm, licząc od dnia oddania wodo­
ciągu do użytku publicznego Ł(§ 9.), poda­
tku gminnego aż do wysokości ośmiu (8 %) 
zeznanego i przez właazę sprawdzonego 
czynszu najmu lub wartości czynszowej 
budynków położonych przy wodociągu 
w obrębie gminy.

Zwolnienie od połączenia domu z w o­
dociągiem miejskim (§ 4) nie uwalnia od 
uiszczan 'i podatku wodociągowego.

§ 6.
Za używanie wody :

a) do ceiów gospodarstwa domowego 
. j. do picia, gotowama, prania, czysz­
czenia, kąpieli i t. p , powyżej 50 1'trów 
na głowę i dobę,

b) na cele przemysłowe, jak  do fabn k 
zajazdów, hoteli, łazienek, kawiarń, dla 
zakładów dorożkarskich, do pojenia koni 
pociągowych, w przedsiębiorstwach prze­
mysłowych f t p .

c) na ceie zbytkowe, jak  do ogrodów 
wodotrysków do pojenia koni pojazdowych 
i zbytkownyi h i t. p. wreszcie

d) za użycie wody w budynkach nie" 
podlegających podatkuwi domowo-czynszo­
wemu jak  n. p. w budynkach rządowych 
krajowych, dworcach kolejowych i t. p. 
może gmina miasta Nowego Sącza pobie­
rać opłaty według wydać s’ę mającej ta ­
ryfy.

§• %
W granicach zakreślonych §. 5. i po 

uwzględnieniu dochodu z opłat (§. 6.) ma 
Ruaa miejska ustanawiać corocznie wyso­
kość gminnego podatku wodociągowego.

§ 8-

Podatek gminny (§. 5.) i opłaty za 
używanie wody (§. 6.) ponosić mają mie­
szkańcy, względnie używający wody.

Z a podatek gminny (§. 5.) i opłaty za 
wodę zużytą w gospodarstwie domowem 
ponad przepisana ilość 50 litrów na głowę 
mieszkańca i dobę (§. t>. a) odpowiadają 
gminie bezpośrednio właściciele realności 
z prawem regresu do najmujących mie­
szkania.

Opłaty za używanie wody na cele wy­
mienione w §. 6 . h), c), d), ściągane będą 
wprost od tych, na których żądan.e lub 
zgłoszenie zakład wodociągowy miejski 
wody lub urządzeń wodociągowych do 
starcza.

§. 9.

Dzień, od którego pobór podatku wo-
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dociągowego się rozpoczyna (§. 5.), poda 
Magistrat osobnem obwieszczeniem do pu­
blicznej wiadomości.

§ • 10.

Do czasu, pokąd mieszkańcy nie będą 
mogU korzystać z miejskich wodociągów 
z powodu niewykonania urządzeń domo- 
mych, obowiązek płacenia podatku wodo­
ciągowego ciąży wyłącznie na właścicie­
lach realności.

§ 1 1 .

Podatek gminny (§. 5.) i opłaty (§ 6.) 
ściągane bedą w obrębie gminy miasta 
Nowego Sącza podług przepisów istnieją­
cych dla ściągania podatków rządowych.

§ 1 2 .
Odpisanie rządowego podatku domo-' 

wo-czynszowego wskutek opróżnienia mie­
szkania pociąga za sobą odpisanie podatku 
gminnego.

§ IB

Regulamin techniczny (§. 1.), tarytę 
opłat (§. 6.J, sposób uiszczania podatku 
gminnego i opłat (§. 8.) i wogóle wszelkie 
rozporządzenia wykonawcze do niniejszej 
ustawy uchwali Rada miejska.

Uchwala ta wymaga do swej ważności 
zatwierdzenia Wydziału krajowego w po­
rozumieniu z c. k. Namiestnictwem.

W  taki sam sposób może nastąpić 
zmiana regulaminu, taryfy lub wogóle roz­
porządzenia wykonawczego.

§. 14.

Ustawa niniejsza wchodzi w życie 
z dniem jej. ogłoszenia.

§■ 15.

Wykonanie niniejszej ustawyiporuczam 
Mojemu Ministrowi spraw wewnętrznych.

II.

U s t a w a  
z dnia . . . .  o obowiązku właścicieli do­
mów w gminie miasta Nowego Sącza wy­

budowania kanałów domowych, połączenia 
tych kanałów z kanałami miejskimi i ze­
zwalająca tej gminie na pobór podatku 

gminnego od czynszów najmu.

Zgodnie z uchw ałą Sejmu Mojego 
Królestw a Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem Księstwem Krakowskiem po' 
stanawiam, co następuje :

§• 1-

Każdy właściciel domu w obrębie 
gminy miasta Nowego Sącza obowiązany 
jes t  na wezwanie Magistratu, odpływ ście­
ków z odpadów atmosferycznych, wód u- 
żytkowych i nieczystości płynnych ze swej 
realnościj-połączyć za pomocą kanatu do­
mowego z kanałem publicznym

Właściciele domów o kilku frontach 
I mogą być zobowiązani do wybudowania 
kilku kanałów i połączenia ich z kanałami 
publicznymi wzdłuż tych frontów.

§. 2 .

Koszta budowy kanału domowego aż 
do 10 metrów od zewnętrznej linii tej 
ściany dumu, która stoi najbliżej kanału 
publicznego, ponosi właściciel domu, nad­
wyżkę zaś kosztów ponad 10 metrów po­
nosi gmina.

Gdyby jednak ze względów publi­
cznych, okazała się po trzeba poprowadze­
nia kanałów domowych przez obcy grunt 
lub zabudowaną przestrzeń, właściciel tych­
że obowiązany jest za odpowiedniem od­
szkodowaniem zezwolić na tak ą  budowę 
kanałów domowych na swej realności. 
Odszkodowanie i koszta ewentualnego wy­
właszczenia na rzecz budowy kanałów do­
mowych ponosi obowiązany do budowy 
tychże kanałów domowych właściciel do­
mu, a to w granicach ustanowionych w 
granicach ustanowionych w pierwszym u- 
stępie tego paragrafu.

§. 3.

Rodzaj konstrukcyi i wielkość domo­
wych kanałów ustanowi Magistrat jako 
władza budowmcza. •
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Jeżeli właściciel domu lub budający 
nie zastosuje się do wydanego w myśl 
§ 1. wezwania, natenczas przysługnją Ma­
gistratowi środki z ustawy budowniczej 
z 28. kwietnia 1882 Nr. 77. Hz. u. kr.

§ 4.

Na pokrycie kosztów połączonych z za­
prowadzeniem kanalizacyi miejskiej, jej 
utrzymaniem i administracyą przysługuje 
gminie prawo pobierania przez lat pięć­
dziesiąt siedm od dma oddania kanałów 
na użytek publiczny, najwcześniej jednak 
od dnia wejścia w życie niniejszej ustawy 
podatku gminnego w wysokości jeden pro­
cent zeznaeego i przoz władzę spraw .lżo­
nego czynszu najmu lub wartości czynszo­
wej Pudynków położonych w obrębie gminy.

Coroczne opłaty kanalizacyjne od re­
alności i budynków nie opłacających po­
datku domowo-czynszowego pobierane bę­
dą przez powyższy czasokres w stosunku 
cztery całe sześć dziesiętnych (4’6) halerza 
od każdego m etra kwadratowego zabudo­
wanej powierzchni. Przy budynkach kilku 
piętrowych za powierzchnię zabudowaną 
uważać się będzie powierzchnię przyziomu 
pomnożoną ilością piątr, Piwnice i podda­
sza nie podlegają opłacie, o ile nie są za­
mieszkane.

Powyższy podatek gminny mają uiszczać 
właściciele domów położonych pi^y tej 
ulicy publicznej lub przy tyra placu publi­
cznym, gdzie kanał został oddany na uży­
tek publiczny, a to bez względu czyjkanał 
przed czy po wejściu w życie niniejszej 
ustawy został zbudowany.

Od domów, które później powstaną, 
jak  również od domów, obok których ka­
nał publiczny dopiero później będzie od­
dany do publicznego użytku należy pob.e- 
iać  rzeczony podatek gminny tylko do 
końca powyższego piędćdziesięciosiedmio- 
letniego czasokresu.

§• 5.

Podatek gminny (§. 4 )  ściągany bę­

dzie w obrębie gminy podług przepisów 
istniejących dla ściągania podatków rzą­
dowych.

§ .  6 .

Odpisanie podatku domowo-czynszo­
wego dlatego, że mieszkanie stało próżne, 
pociąga za sobą uwolnienie od podatku 
gminnego (§. 4.).

§■ 7-

Ustawa niniejsza wchodzi w życie 
z dniem jej ogłoszenia.

§. 8.

Wykonanie niniejszej ustawy poru- 
czam Mojemu Ministrowi sp iaw  wewnętrz­
nych.

W  rozprawie ogólnej nad I-szą  usta­
wą nikt giosu nie żąda.

Izba przystępuje więc do rozprawy 
szczegółowej nad I. ustawą.

Sprawozdawca wnosi przyjęcie tej I-ej 
ustawy en bloc.

Izba uchwala przyjęcie powyższej 
ustawy en bloc, poozem w oddzielnem gło­
sowaniu uchwala cały projekt ustawy en 
bloc.

Uchwaliwszy następnie na wniosek 
sprawozdawcy przystąpić do trzeciego czy­
tania, uchwala Izba powyższy projekt I-ej 
ustawy w trzeciem czytaniu bez czytania.

W  rozprawie ogólnej nad 11-gąJ usta­
w ą nikt głosu nie żąda

Izba przystępuje więc do rozprawy 
szczegółowej nad I l -ą  u s ta ją .

Sprawozdawca wnosi przyjęcie tej II. 
ustawy en bloc.

Izba uchwala przyjęcie powyższej 
ustawy en bloc, poczem w oddzielnem gło­
sowaniu uchwala cały projekt (I-ej ustawy 
en bloc.

Uchwaliwszy następnie na  wniosek 
sprawozdawcy przystąpić do trzeciego czy­
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tania, uchwala Izba  powyższy projekt II. 
ustawy w trzeciem czytaniu bez czytania.

Następuje :

Dalszy ciąg rozprawy nad sprawozda­
niem komisyi wodnej o regulacyi rzek ka­
nałowych.

Przemawia sprawozdawca p. Kozło­
wski

Przemawia p Kędzior dla sprostowa­
nia faktów

Przemawia p. K. Lubomirski dla spro­
stowania faktów

Przemawia sprawozdawca p. Kozło­
wski dla sprostowania faktów.

Izba przystępuje do rozprawy sżcze- 
gólowej i uchw ala oddzielnie i bez roz­
prawy następujące wnioski komisyi, które 
p. sprawozdawca kolejno odczytuje :

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

A. 1, Sejm przyjmuje do wiadomości 
sprawozdanie Wydziału krajowego z dnia 
21. lipca 1908 L 71.360 908.

2. Sejm wzywa c. k Rząd, ażeby na 
roboty około regulacyi rzek w myśl pro­
gramu uchwalonego przez komisyę dla re­
gulacyi rzek przeznaczone kwoty, w t e r ­
minach właściwych wypłacał — ażeby 
przeto w przyszłości części ogólnych ko­
sztów budowy w latach 1909 do 1912 wy­
konać się mających, nie jak  dotychczas w 
miesięcznych ra tach, ale w rocznych lub 
półrocznych ra tach  c. k. Namiestnictwu 
asygnował.

3. Sejm wzywa c. k. Rząd, ażeby bieg 
robót około regulacyi rzek ustawą z dnia 
9. maja 1907 objętych przyspieszył.

4. Sejm wzywa c. k. Rząd, ażeby spe- 
cyalnych komisarzy wydnych w myśl §. 20. 
rozporządzenia wykonawczego do ustawy 
krajowej z dnia 18. września 1901 Dz. u. 
kr. Nr. 103 ja k  najprędzej powołał i wy­
danie instrukcyi dla nich przyspieszył, oraz 
ażeby utworzył osobne posady w celu po­

woływania hydrotechników jako znawców 
zawodowych dla władz politycznych.

5. Zważywszy, że nowa organizacya 
władz centralnych tak ze względu na brak 
jednolitego kierunku, jak i z uwagi na 
wynikającą z powodu potrzeby porozumie­
nia się kilku czynników, stratę czasu 
m07e wystawiće-wczesne i praktyczne wy­
konanie dróg wodnych i regulacyi rzek na 
poważne niebezpieczeństwo,

Sejm wzywa ponownie c. k. Rząd, 
ażeby w duchu równocześnie z ustawą 
kanałową w r. 1901 przez Izbę poselską 
uchwalonej, a dotychczas nie wykonanej 
rezulucyi, skupił wszystkie dotychczas w 
Ministerstwie handlu, spraw wewnętrznych, 
i rolnictwa rozstrzelone agendy budowni­
ctwa wodnego w Ministerstwie dla robót 
publicznych.

6. Sejm wzywa c. Rząd, ażeby utwo­
rzył przy c. k. Namiestnictwie bezpośre­
dnio namiestnikowi podlegającą dyrekcyę 
dla wszystkich działów gospodarstwa wo­
dnego, dla kanałów, rzek spławnych i nie- 
spławnych, zabudowania potoków górskich, 
rewizyi projektów melioracyjnych i spółek 
wodnych, a zanim to nastąpi, przydzielił 
sprawy dotyczące budowy kanałów, rzek 
spławnych, zabudowaniu potoków górskich 
i zalesienia stoków gór Departamentowi 
Namiestnictwa dla robót wodnych.

7. Sejm  wzywa c. k. Rząd, ażeby 
podwyższył tak fundusz na zawodowe 
kształcenie większej liczby techników dla 
budowli wodnych, jak  i dotacyę dla inży­
nierów w celu ułatwienia im specyalnego 
kształcenia się za granicą przy budowlach 
wodnych.

8. Sejm wzywa c. k. Rząd, ażeby roz­
szerzył zakres działania władz krajowych 
w sprawach dotyczących budowy kanałów, 
regulacyi rzek spławnych, zabudowania 
potoków górskich i zalesienia stoków gór.

9. Sejm wzywa c. k. Rząd, ażeby 
przeprowadził w-jak najszybszym przecią­
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gu czasu rewizyę zastarzałych rozporzą­
dzeń wykonawczych, obowiązujących dla 
państwowych budowu wodnych.

B) Przedstawione przez komisyę W y ­
sokiemu Sejmowi do uchwały rezolucye 
posła Oleśnickiego :

„Wysoki Sejm raczy uchwalić do c. 
k. Rządu rezolucye z bardzo stanowczem 
w ezwaniem :

1. ażeby c. k Rząd uzupełnił roporzą- 
dzenie wyKonawcze z 21. kwietnia 1904 
postanowieniem także i trzeciego ustępu 
§ 18. ustawy z d 11. czerwca 1901 L. 66. 
Dz. u. p., tudzież przepisem, że projekta 
regulacyi interesowanym przed zatwier­
dzeniem planów szczegółowych okazywane 
być winny, przyczem ma im służyć prawo 
wnoszenia przeciwko rzeczonym projektom 
zarzutów i podnoszenia żądań, które mają 
być przedmiotem ocenienia krajowej Ko­
misyi regulacyjnej

2. ażeby c. k. Rząd wydał ściłe pole­
cenie wła izom regulacyę przeprowadza­
jącym i ich organom, by w myśl tych 
przepisów ściśle przestrzegały, ażeby wsku­
tek regulacyi stosunki gospodarcze adja- 
centów nie uległy pogorszeniu, ale prze­
ciwnie polepszeniu, a w szczególności by 
co do interesów gospodarczych w powyż- 
szem sprawozdaniu (na stronie 10. pod a 
do g) wymienionych, danem było intere­
sowanym całkowite zabezpieczenie praw, 
przed pogorszeniem, względnie całkowite 
wynagrodzenie, gdy pogorszeniu +emu za- j  
dną m iarą nie da się zapobiedz".

C) przedłożona przez kom isję  Wyso­
kiemu Sejmowi do uchwały rezolucya po- | 
*ła B o jk i : i

„1. Sejm wzywa c. k. Rząd, by mły­
nom, istniejącym od wieków na Dunajcu 
(pływakom), nie przeszkadzał dalei istnieć, 
& jeżeli to byłoby szkodliwem dla regula­
cyi rzeki, aby właścicieli młynów wyna­
grodził tak, by nie byli pokizywdzeni.

koszta żwirowania tamy dojazdowej przy 
ujściu Dunajca do Wisły i żeby ludności 
dozwolił wolnego dojazdu po piasek, wę­
giel galarami wożony.

3. Sejm poleca Wydziałowi krajowe­
mu, by w razie potrzeby dotyczący wła­
ściciele gruntów mogli swe plony wynosić 
i składać na dotyczących wałach".

D) Przedstawiona przez komisyę Sej­
mowi do uchwały rezolucya posła Kędziora:

„Sejm wzywa c. k. Rząd, ażeby nie 
stawiał trudności właścicielom gruntów 
nadbrzeżnych przy zasadzaniu ich odsypisk 
wikliną, lecz ułatwił im zakuiturowanie 
odsypisk przez przybliżone oznaczenie 
trasy regulacyjnej, zanim roboty regula­
cyjne na odnośnej przestrzeni rzeki zosta­
ną rozpoczęte".

l i) Przedstawiona przez komisyę Sej­
mowi do uchwały rezolucya rektora Nie- 
mentowskiego :

„Sejm wzywa c. k. Rząd, ażeby w in ­
teresie doskonałego wyposażenia nowou­
tworzonego Wydziału hydrotechnicznego 
w Szkole politechnicznej we Lwowie nie 
szczędził środków materyalnych na utwo­
rzenie a względnie należyte wyposażenie 
potrzebnych ka tedr z zakresu budowli 
wodnych".

F)  Przedstawiona przez komisyę Sej­
mowi do uchwały rezolucya posła K ry ­
nickiego

„W zyw a się c. k. Rząd, ażeby wnie­
sioną do c. k. Namiestnictwa prośbę gmin 
nadbrzeżnych rzeki Bystrzycy i jej dopły­
wów o jej uregulowanie, a co najmniej,, o 
zabezpieczenie brzegów w miejscach, gdzie 
zagraża bezpośrednio dornom i gospodar­
czym budynkom oraz ogrodom, jak n a jry ­
chlej korzystnie i przychylnie załatwił 
i bezzwłocznie co potrzeba urzędowi re­
gulacyi Bystrzycy sołotwińskiej w Stani­
sławie poruczył".

O) Sejm poleca Wydziałowi krajowe­
mu co do wszystkich powyższych punktów2. Sejm wzywa c. k. Rząd, by pokrył
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starać się o ciągłe porozumienie z c. k. 
Rządem i z całą energią popierać ich wy­
konanie.

Marszałek odczytuje następującą rezo­
lucyę p. Długosza:

Wzywa się c. k. Rząd aby w porozu­
mieniu z Wydziałem krajowym zmienił 
program generalny uzupełnienia regulacyi 
rzek kanałowych w tym kierunku ażeby 
regulacya rzek Ropy i Sękówki możliwie 
jeszcze przed upływem pierwszego okresu 
prac regulacyjnych t. j. przed rokiem 1913 
została rozpoczętą.

Izba bez rozprawy uchw ala tę rezo- 
lucyę p. Długosza.

Marszałek odczytuje następującą' rezo- 
lucyę p. K. Lubofnirskiego:

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

Sejm wzywa c k. Rząd, ażeby zmienił 
względnie uzupełnił program program ge­
neralny uzupełnienia regulacyi rzek kana­
łowych w tym kierunku, iżby w pierwszym 
e lre s ie  budowy 1908— 1912 rozpoczętą 
została regulacya wraz z zabudowaniem 
dopływów rzeki Raby oraz potoków Sło- 
nianki i Poniczanki a w szczególności 
w gminach Słone, Ponice, i Rabka.

Izba bez rozprawy uchwala tę rezolucyę, 
p. K  Lubomirskiego.

Marszałek odczytuje następującą rezo­
lucyę p. Kędziora:

Sejm ustanawia cztery stypendya 
po 500 K rocznie na razie na lat pięć po­
cząwszy od roku naukowego 1908—9 dla 
słuchaczy zwyczajnych wydziału hydrote 
chnicznego na politechnice lwowskiej, 
którzy się zobowiążą po ukończeniu stu- 
dyów wstąpić do służby krajowej.

Izba bez rozprawy uchwala tę rozo ■ 
lucvę p. Kędziora.

Marszałek odczytuje na tąpującą rezo-j 
lucyę p. Kędziora ‘. i

Sejm uznając naglącą potrzebę oo- 
wałowania Wisły powyżej Krakowa, wzy­
wa c k. Rząd, ażeby dostarczył Wydzia­
łowi krajowemu jak najrychlej obliczenia 
ilości wielkiej wody Wisły powyżej Krakowa, 
tak ażeby projekty techniczne dla obwało­
wania lewego brzegu Wisły od ujścia 
Przemszy do Bielan, tudzież prawego brze­
gu tej rzeki od Jawiszowic do Bodzowa 
mogły być w ciągu zhny 1908 -1909 wy 
kończone, a projekty ustaw zapewniających 
wykonanie robót przy pomocy państwowe­
go funduszu meloracyjnego zostały prze 
dłożone Sejmowi na najbliższej sesyi.

Izba bez rozprawy uchwala tę rezolu- 
eyę p. Kędziora.

Marszałek odczytuje następująca rezo­
lucyę p. K ędziora:

Sejm wzywa c. k. Rząd, ażeby po usta­
leniu niwelety wałów nadwiślańskich po­
wyżej K rakow a w porozumieniu z W y­
działem krajowym rozpoczął z wiosną 1909 
budowę prawego wału nadwiślańskiego od 
Jawiszowic w dół do ujścia Przemszy na 
razie na rachunek datku państwowego 
(państwowej dotacyi wodnej).

Zaliczona ze skarbu państwa na te 
roboty kwota służyć ma na częściowe po­
krycie datku państwa, jaki specyalną usta-] 
wą regulującą to przedsiębiorstwo zostanie 
przyznany z państwowego funduszu melio­
racyjnego.

Izba  bez rozprawy uchwala tę rezolu­
cyę p. Kędziora.

Sprawozdawca p. Kozłowski imieniem 
komisyi wodnej w n o s i :

Petycyę Ls. 237508 Wincentego Me- 
dek i tow. w Osielcu o regulacyę rzeki 
Skawy, Ls. 2473/08 gminy Wyzawizów o 
regulacyę rzeki Bystrzycy i o budowę mo­
stu, Ls. 2580108 gminy Wołczyniec o zmia­
nę §. 47. ust wod., Ls. 2613,08 gminy Bi­
skupice o pozostawienie lądu w obecnem 
miejscu Ls. 2690|08 Zwierzchności gm. m. 
Krościenka o zabudowanie górskich poto-
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kow „Krośnicy" i ,,Kijowskiego“, Ls. 
2708j08 mieszkańców Zagórza o regulacy 
rzeki Osławy w Zagórzu, Ls, 2800 gminy 
Biskupice o pozostawienie lądu na obe 
enem miejscu, Ls. 2853>|08 gmin i obszarów 
dworskich pow. jarosławskiego o rsgulacyę 
Mleczki z dopływami — przekazuje się 
Wydziałowi krajowemu do zbadania w po­
rozumieniu z c. k. Rządem i zdania spra 
wy na następnej sesyi.

Tem samem załatwiony został wniosek 
p. Winniczuka w sprawie regulacyi By­
strzycy nadwiślańskiej Ls. 2316.

Izba bez rozprawy uchwala powyższy 
wniosek komisyi.

Następuje :

Sprawozdanie komisyi administracyj­
nej o sprawozdaniu Wydziału krajowego 
z projektem ustawy krajowej, normującej 
płace emerytalne lekarzy okręgowych, tu­
dzież zaopatrzenie wdów i sierót po nich 
pozostałych

Sprawozdawca p. Wrześniowski uwol­
niony ua wniosek sekretarza p. U rb a ń ­
skiego od czytania sprawozdania odczytuje 
następujące wnioski komisyi:

1. Sejm przyjmuje sprawozdanie Wy­
działu krajowego do wiadomości.

2. Sejm uchwala załączony -/. projekt 
ustawy,

U s t a w a

krajowa z d n i a ..................normująca płace
emerytalne lekarzy okręgowych, tudzież 
zaopatrzenie wdów i sieról po nich pozo­

stałych.

Zgodnie z uchw ałą Sejmu Mojego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z W iel­
kiem Księstwem Krakowskiem postana­
wiam. co następuje :

Postanowienia ogólne.

i* 2-
Stale mianowani lekarze okręgowi

mają prawo do emerytury, a pozostałe po 
nich wdowy i sieroty prawo do zaopatrze­
nia, a to w granicach tą  ustawą określo­
nych.

§• 2-

Postanowienia ustawy niniejszej mają 
zastosowanie do wszystkich lekarzy okrę­
gowych, którzy w dniu nominacyi nie 
przekroczyli 40 roku życia.

Lekarze okręgowi, którzy w chwili 
nominacyi przekroczyli powyższy wiek 
normalny, a nie dosiągnęli lat 46 ciu, mo­
gą nabyć prawa z niniejszej ustawy eme­
rytalnej wypływające po uzyskaniu od 
Wysokiego Sejmu veniam aetatis.

Lekarze okręgowi, którym na mccy • 
poszczególnych uchwał Wydziałów powia­
towych zabezpieczoną już została płaca 
emerytalna i zaopatrzenie dla icn wdów 
i sierót, nie tracą nabytych praw z tego 
tytułu, o ile one są korzystniejsze, aniżeli 
niniejsza ustawa to zapewnia, i w takim 
razie fundusz krajowy przyczyniać się bę­
dzie do odnośnych wydatków powiatów 
udziałem w wysokości oznaczonej w §. 3. 
tej ustawy.

Tacy jednak lekarze, jakoteż ci, któ­
rzy pobierają już emeryturę z innych fun 
duszów publicznych, nie nabywają praw 
z niniejszej ustawy.

Fundusz pensyjny.

§• -i

Celem zapewnienia lekarzom okręgo­
wym emerytury, a ich wdowom i sierotom 
zaopatrzenia utworzony zostaje fundusz 
pensyjny, do którego wpływać m ają:

a) opłaty uiszczane przez lekarzy okrę­
gowych w wysokości 3 °/0 od pobieranej 
płacy lekarza okręgowego ;

b) jednorazowe opłaty w kwocie 100 
koron, uiszczane przez lekarzy okręgowych 
od dekretów nominacyjnych;
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c) opłaty funduszu powiatowego, wy-  
noszące 3 °/0 od płac pobieranych przez 
lekarzy okręgowych w odnośnym powiecie;

d) opłaty funduszu krajowego w tej 
samej wysokości, wreszcie

e) grzywny, nakładane wedle §. 15. 
ustawy z dnia 5. października 1906 Dz. u. 
kr. 1. 148

Opłaty powyższe pod a) c) d) wyszcze­
gólnione są minimalne i w miarę potrzeby 
mogą oyć w odpowiednim stosunku pod­
wyższone, gdyby dochody z ich opłat oka­
zały się niewystarczającymi do pokrycia 
w ydatków na płace emerytalne, pensye 
wdowie i zaopatrzenia sieroce.

§• ^

Funduszem pensyjnym zarządza Wy­
dział krajowy.

Koszta tego zarządu ponosić będzie 
fundusz krajowy tak długo, dopóki fun­
dusz pensyjny nie wykaże nadwyżki, z któ­
rej koszta zarządu częściowo lub w cało­
ści będą mogły być pokrywane.

Policzalny czas służby.

§• 5.

Przy przeniesieniu lekarza okręgowe­
go w stały lub czasowy stan' spoczynKu 
pohezone mu będą lata przepędzone nie­
przerwanie w służbie lekarza okręgowego’, 
licząc od dnia złożenia przysięgi służbowej.

Jeżeli lekarz okręgowy przeniesiony 
w czasowy stan spoczynku obejmie napo- 
wrót posadę, w takim razie przy przenie­
sieniu go w stały s tan  spoczynku przyjęte 
będą za podstawę do obliczenia definity­
wnej płacy emerytalne, tylko lata spędzone 
rzeczywiście w służbie z pominięciem o- 
kresu spędzonego w czasowym stanie spo- 
czy nku.

Przy wymiarze emerytury wliczony 
będzie lekarzom okręguwym czas takiej 
samej służby odbytej w innym okręgu (po­

wiecie), jeżeli przejście z jednego okręgu 
do drugiego nastąpiło bez przerwy.

Lekarzom-, którzy bezpośrednio przed 
uzyskaniem posady lekarza okręgowego 
pozostawali|n ieprzei wanie w czynnej słu- 
bie przy szpitalach krajowych lub po­
wszechnych, policzonym będzie czas tej 
służby przy przeniesieniu w stan spoczyn­
ku i wymiarze emerytury, ped warunkiem 
wniesienia opłat przewidzianych w g. 3. 
niniejszej ustawy.

Wyjątkowe policzenie lat służby.

§ . 6.

Jeżeli świadectwem lekarskiem stwier- 
dzonem zostanie, iż lekarz okręgowy po­
zostający w czynnej służbie co najmniej 
przez lat 5 przy wykonywaniu tej służby, 
względnie z powodu jej spełniania stał się 
zupełnie niezdolnym do dalszej służby le- 
karsk ej okręgowej, w takim razie doliczo­
ne mu będą lata brakujące do ustanowio­
nego §. 9. okresu lat 10-ciu służby.

Grdyny jednak  z powodu pełnienia 
służby lekarskiej okręgowej wynikła* dla 
lekarza okręgowego i dowodniona świade­
ctwem lekarskiem zupełna nieudolność do 
zarobkowania,1 wówczas otrzyma on przy 
przeniesień u w stan spoczynku emeryturę 
należąca się za 20 lat służby.

Przeniesienie w stan spoczynku.

§ 7.

Przeniesienie w stan spoczynku j e s t :

1) stałe i następuje na  żądanie lub 
z urzędu — albo

2) czasowe (kwieskowanie) i następuje 
z urzędu.

Przeniesienie w stały stan spoczynku.

§• 8 .

1) Przeniesienie w stafy stan spoczyn­
ku na żądanie mpże nastąpić ;
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a) jeżeli lekarz okręgowy wykażę co 
najmniej 10 lal nieprzerwanej służby a 
nadto orzeczeniem lekarskiem (§. 6.) stwier- 
dzonem zostanie, że proszący na zawsze 
ńo pełnienia służby lekarskiej okręgowej 
stał się niezdolnym;

b) jeżeli przekroczył 70 lat życia, wre­
szcie

cj jeżeli wysłużył 35 lat na posadzie 
lekarza okręgowego.

2) Przeniesienie w stały stan spoczyn­
ku z urzędu zarządzi Wydział krajowy ze 
względów służbowych według własnego 
uznania

§• I

Wydział krajowy przeniesie lekarza 
okręgowego w czasowy stan spoczynku:

1) jeżeli chwilowa niezdolność do słu­
żby prawdopodobnie z czasem da się u- 
sunąć,

2) jeżeli posada nadana została zwi­
niętą. a umieszczenie na innej na razie jest 
niemożliwe,

3) jeżeli Wydział krajowy uzna prze­
niesienie takie za wskazane ze względów 
służbowych.

Lekarz okręgowy, przeniesiony w cza­
sowy stan spoczynku, winien na wezwanie 
Wydziału krajowego do dni 30-tu, licząc 
od unia doręczenia tego wezwsnia albo 
umieszczenia onego w gazecie urzędowej 
objąć wskazaną sobie posadę. Wezwanie to 
wyda Wydział krajowy:

a) jeżeli świadectwem lekarskiem stwier- 
dzonem zostanie takie polepszenie sta­
nu zdrowia, iż przeniesiony w cza­
sowy stan spoczynku może' objąć 
posadę, którą przedtem zajmował, albo 
inną odpow iednią;

b) jeżeli lekarz kwieskowany z powodu 
zwinięcia posady może być umieszczo­
ny na innej posadzie, względnie innym 
okręgu ;

c) j eżeli  Wydział  k ra jowy uchyl i  zarzą-  
rządzone  przeniesienie w czasowy 
s tan  spoczynKU.

Wymiar emerytury.

§• io.

Wysokość płacy emerytalnej w stałym 
lub czasowym stanie spoczynku wynosi za 
pierwsze 10 lat policzalnej służby 40%, 
a za każdy następny rok służby 2-4% osta­
tniej płaey pobierajnej przez lenarza o- 
kręgowego

Po 35-letniej służbie zatem należy się 
pełna emerytura w wysokości całej o s ta ­
tniej płacy.

Przy obliczaniu czasu służby liczą się 
ułamki roku, o ile przekraczają sześtfmie- 
siecy, za cały rok służby.

Odprawa.

§■ U -

Lekarzowi okręgowemu, k tóry z p o ­
wodu stwierdzonej świadectwem lekarskiem 
niezdolności do pełnienia swoich obowiąz­
ków urzędowych uwolniony zostaje ze słu­
żby, zanim uzyskał p^awo dó emerytury, 
względnie nie odbył jeszcze 5 lat służby, 
należy się odprawa w wysokości jed n o ­
rocznej płacy ostatniej.

Lekarzowi okręgowemu, który nie n a ­
był jeszcze prawa do emerytury, a uwol­
nionym zostaje od służby z powodu zwi­
nięcia zajmowanej posady i niemożności 
przeniesienia go na inną odpowiednią (§. 8. 
p. 2) należy się odprawa w wysokości 50% 
ostatniej jednorocznej płacy.

V

Lekarzowi okręgowemu, który w dro­
dze dyscyplinarnej usunięty zostaje z po­
sady, odprawa się nie należy.

Utrata prawa do emerytury 

§• 12.

. Lekarz okręgowy traci prawo do eme­
rytury •
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1) jeżeli dobrowolnie zrzeka się swojej 
posady lub samowolnie służbę opuszcza, 
nie udowodniwszy nieudolności do jej peł­
nienia ;

2) jeżeli w drodze orzeczenia dyscy­
plinarnego usuniętym został z posady ;

3) jeżeli będąc w czasowym stanie 
spoczynku, n e uczynił zadość wezwaniu 
Wydziału krajowego (§ 9.) co do objęcia 
wskazanej po sad y ;

4j jeżeli za zbrodnię, występek, albo 
za przekroczenie wynikłe z chęci zysku lub 
naruszające moralność publiczną praw o­
mocnie został zasądzonym, wreszcie

. 5) jeżeli przeciw orzeczeniu Wydziału 
krajowego w sprawach niniejszą ustawą 
objętych czy to w drodze sądowej lub w 
jakikolwiek inny sposób, z wyjątKiem drog i 
do Sejmu krajowego, poszukuje pomocy..

O pensyach wdowich.

§-

Pensyę wuowią otrzymują:

1) Wdowy po tych lekarzach okręgo­
wych, którzy w czasie zgonu bądź już po­
bierali płacę emerytalną, bądź też posiadali 
prawo do emerytury, jeżeli małżeństwo było 
zawarte przed lub w czasie czynnej służby, 
jednak przed ukończeniem 55. roku życia 
zmarłego męża;

2) wdowy, których małżonkowie u tra­
cili życie skutkiem przypadku, jaki ich 
dotknął z powodu pełnienia służby lekarza 
okręgowego.

§■ 14.

Nie mają prawa do pensyi wdowiej:

1) wdowy, których mężowie nm mieli 
prawa do emerytury lub lo prawo u trac ili;

2) wdowy rozwiedzione i wdowy z wła­
snej winy sądownie od stołu i łoża sepa­
rowane, lub które samowolnie męża opu­
ściły ;

Z) wdowy, których mężowie zamiast

stałej emerytury otrzymali odprawę, lub 
zrzekli się dobrowolnie emerytury.

Odprawa wdowy.

§. 15

Wdowa, której małżonek nie miał 
praw a do emerytury, lub do którego nie 
zastosowano wyjątkowego policzenia lat 
służby (wedle §. 6.) otrzymuje,'cdnorazową 
odprawę równającą sie ćwierćrocznej osta­
tniej płacy męża.

Wymiar pensyi wdowiej i zaopatrzenia 
sierót.

§. 16.

Pensya wdowy po lekarzu okręgowym 
wynosi 50°/0 ostatniej przez tegoż pobiera­
nej płacy.

Każdemu niezaopatrzonemu dziecku 
ślubnemu lekarza okręgowego, który miał 
prawo do poboru płacy emerytalnej lub 
emeryturę już pobierał, należy się po śmier­
ci ojca dodatek na wrychowanie- w wyso­
kości części pensyi wdowej, jednab 
najdłużej do ukończenia 24. roku życia.

Ogólna kwota tych dodatków nie może 
jednak przekraczać wysokości pensyi wdo­
wiej. Dodatek powyższy wypłacanym hęazie 
również sierotom po obojgu rodzicach w 
granicach §. 18. niniejszej ustawy zastrze­
żonych.

Wdowom i sierotom po lekarzach o- 
kręgowych; którym służy prawo do pensyi 
względnie zaopatrzenia na mocy Najw. 
rozporządzenia z dnia 3. lutego 1856, Nr. 
113. Dz. p. p. i z dnia 9. marca 1857, 
Nr. 95, Dz. ■ p. p. nie będzie przyznana 
pensya wdowia względnie dodatek na wy­
chowanie na podstawie niniejszej ustawy.

Utrata pensyi wdowiej.

§• 17.

Prawo dó poboru pensyi wdowiej traci 
w d o w a ■
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a) przez powtórne weińcie w związek 
m ałżeński;

b) jeżeli w czasie wdowieństwa została 
prawomocnie zasądząną za zbrodnię, 
występek, albo za przekroczenie z chę­
ci zysku pochodzące, lub przeciw oby­
czajności publicznej.

U tra ta  dodatku na wychowanie.

§• 18.

Dziecko traci prawo do dodatku na 
wychowanie :

1) skoro ukończy 24 lat w ieku ;

2) jeżeli otrzymało stałe zaopatrzenie;

3) jeżeli .prawomocnie zasądzone zo­
stało za występek lub przekroczenie, wy­
nikłe z chęci zysku, albo naruszające oby­
czajność publiczną.

Kwartał pośmiertny.

§•• 19.

Wdowie, a jeśli ta  już nie żyje, dzie­
ciom lekarza okręgowego, który zmarł w 
czynnej służbie, posiadając prawo do emery­
tury, lub też w stanie spoczynku, należy 
się — niezależnie od innych poborów z ty­
tułu zaopatrzenia — na opędzenie kosztów 
leczenia i pogrzebu kwartał pośmiertny 
w potrójnej kwocie' tych pohorów miesię­
cznych, które zmarły pobierał w ostatnim 
czasie tytułem płacy, względnie emerytury.

W  braku wdowy, względnie dzieci, 
może być kwartał pozgonny przyznany 
i innvm osobom, o ile udowodnią, że łożyły 
na koszta leczenia i pogrzebu.

Postanowienia przejściowe.

§.  20 .

Lekarze okręgowi, m ńnowani przed 
wejściem w życie tej ustawy, którzy w 
chwili nominacyi pazekroczyli 40. rok życia 
a nie dosiągnęli lat 50 ,  mogą*nabyć prawa 
z niniejszej ustawy emerytalnej wypłvwa-

jące tylko po uzyskaniu od Sejmu veniam 
aetatis.

§• 2 1 .

Lekarzom okręgowym, mianowanym 
przed wejściem w życie niniejszej ustawy, 
a pozostającym w czynnej służbie dłużej 
niż lat 10, może być przy wymiarze eme­
rytury policzonym czas w tej służbie spę­
dzony najwyżej za 10 lat wstecz od chwili 
wejścia w życie tej ustawy, pod w arun­
kiem, że opłacą taksę nominacyjną w kwo­
cie 100 kor. (§. 3). i przypadające za po­
liczony okres służby 3% roczne wkładki 
od pobieranej w tym czasie płacy.

Postanowienia końcowe.

§. 22.

W e wszystkich przypadkach tą usta­
wą emerytalną objętych orzeka wyłącznie 
Wydział krajowy.

Przeciw orzeczeniu Wydziału kra jo­
wego wolno interesowanym w terminie 
nieprzekraczalnym dni 30 wnieść przed­
stawienie do Wydziału krajowego.

§. 23.

Ustawa niniejsza wchodzi w życie 
z dniem ogłoszenia jej w dzienniku ustaw 
i rozporządzeń krajowych.

Po ogłoszeniu tej ustawy Wydział 
krąiowy wyda w porozumieniu z c. k. N a­
miestnictwem rozporządzenie wykonawcze 
do poszczególnych postanowień niniejszej 
ustawy emerytalnej.

§. 24.

Wykonanie tej u s tany  polecam Moje­
mu Ministrowi spraw wewnętrznych.

Marszałek otwiera rozprawę ogólną.

Przemawia p. Janłoński i stawia na­
stępujące poprawki :

§ 6, W ustępie drugim po słowach 
„dc zarobkowania, dodanie słów „nawet
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przed upływem 5 lat. służby aaiej jatc 
w tekście i wówczas otrzyma on :

§ 12. opuścić ustęp 5.

§ 12 w ustępie pierwszym opuścić 
słowo „wyłącznie".

. Ustęp drugi opuścić.

§ 14. skreślenie w ustępie '2 lub sa­
mowolnie męża opuściły.

Marszałek odracza posiedzenie do go 
dżiny 7 wieczorem.

Przerwa posiedzenia 1 minut 57 po 
południu.

Dalszy ciąg posiedzenia z dnia 4. 
listopada 1908.

Początek o godzinie 7 minut 31 wie­
czorem.

Marszałek konstatuje dostateczną li­
czbę posłów i odroczone posiedzenie otwie­
ra  napowrót.

Następuje:

Dalszy ciąg rozprawy ogólnej nad 
sprawozdaniem komisyi administracyjnej 
o sprawozdaniu Wydziału krajowego
z projektem ustawy krajowej, normującej 
płace emerytalne lekarzy okręgowych, tu 
dzież zaopatrzenie wdów i sierot po nich 
pozostałych.

Przem awia p. Dudykiewicz.

Przemawia p. Gipser.

Po zamknięciu rozorawy przemawia 
sprawozdawca p. Wrześniowski.

Marszałek stwierdza, że poprawki 
pp. Jabłońskiego i Dudykiewicza są iden­
tyczne.

Przemawia p. Jabłoński w sprawie 
formalnej.

Izba przystępuje do rozprawy szcze­
gółowej.

Marszałek oznajmia, że jeżeli się nikt 
nie sprzeciwi będzie poddawał łącznie pod

uchwałę  IzDy te pa rag ra fy  ao których nie 
zgłoszono poprawek.

W  Izbie nikt nie sprzeciwia się temu 
sposobowi postępowania.

Sprawozdawca czyta :

Postanowienia ogólne.

§ I-

Stale mianowani lekarze okręgowi 
mają prawo do emerytury, a pozostałe po 
nich wdowy i sieroty prawo do zaopatrze­
nia, a to w granicach t ą  ustawą okre­
ślonych.

§ 2 .

Postanowienia ustawy niniejszej mają 
zastosowanie do wszystkich] lekarzy okrę­
gowych który w dniu nominacyi nie prze­
kroczyli 40. roku życia.

Lekarze okręgowi, którzy w chwili 
nominacyi przekroczyli powyższy wiek 
normalny, a nie dosiągnęli lat 46-ciu, 
mogą nabyć praw a z niniejszej ustawy 
emerytalnej wypływające z niniejszej u- 
siawy emerytalnej wypływające po uzy­
skaniu od Wysokiego Sejmu veniam ae- 
tatis.

Lekarze okręgowi, którym na mocy 
poszczególnych Wydziałów powiatowych 
zabezpieczoną już została p łaca emery­
talna i zaopatrzenie dla ich wdów i sierot, 
nie tracą nabytych praw  z tego tytułu, 
o ile one są korzystniejsze, aniżeli niniej­
sza ustawa to zapewnia, i w takim razie 
fundusz krajowy przyczyniać się będzie do 
odnośnych wydatków powiatów udziałem 
w wysokości oznaczonej w § 3. tej ustawy.

Tacy jednak lekarze, jakoteż ci, któ­
rzy pobierają już emeryturę z innych fun­
duszów publicznych, nie nabywają praw 
z niniejszej ustawy.

Izba bez rozprawy i łącznie uchwala 
§§ 1 i 2 zgodnie z wnioskiem komisyi.

Sprawozdawca czyta, sprostowawszy 
omyłkę druku, a mianowicie w § 3 w u­
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stępie ostatnim wierszu trzecim z góry za­
miast s łów: „z ich opłat“ mają być słowa: 
„z tych opłatu :

Fundusz pensyjny.

§ 3.

Celem zapewnienia lekarzom okręgo­
wym emerytury, a ich wdowom i sierotom 
zaopatrzenia, utworzony zostaje fundusz 
pensyjny, do którego wpływać m a ją :

a) opłaty uiszczane pizez lekarzy o- 
kręgowych w wysokości 3 /0 od pobieranej 
płacy lekarza okręgowego,

b) jednorazowe opłaty w kwocie 100 
koron uiszczane przez lekarzy okręgowych 
od dekretów nominacyjnych ;

c) opłaty funduszu powiatowego wy 
noszące 3 % od płac pobieranych przez 
lekarzy okręgowych w odnośnym powiecie ;

d) opłaty funduszu krajowego w tej 
samej wysokości, wreszcie

e) grzywny nakładane wedle § 15. u- 
stawy z dnia 5. października 1900 Dz. u. 
kr. 1. 148.

Opłaty powyższe pod a) c) dj wysz­
czególnione są minimalne i w miarę po­
trzeby mogą być w odpowiednim stosunku 
podwyższone, gdyby dochody z tych opłat 
olazały  się nie wystarczającymi do pokry­
cia wydatków na płace emerytalne, pensye 
wdowie i zaopatrzenia sieroce.

Przemawia p, Merunowicz i stawia 
następującą popraw kę:

Dodatek do § 3. lit. b) opłaty te mogą 
być uiszczane ratami

Izba popiera tę poprawkę p. Meruno- 
wicza.

Po  zamknięciu ' rozprawy przemawia 
p. sprawozdawcza i przyjmuje poprawkę 
p. Merunowicza.

Izba uchwala § 3. zgodnie z wnioskiem 
Komisyi wraz z poprawką p. tvierun wicza 
przyjętą przez p. sprawozdawcę.

Sprawozdawca czyta :

§ 4.

Funduszem pensyjnym zarządza W y­
dział krajowy.

Koszta tego zarządu ponosić będzie 
fundusz krajowy tak długo, dopóki fu n ­
dusz pensyjny nie wykaże nadwyżk., 
z której koszta zarządu częściowo lub 
w całości będą mogły być pokrywane.

Policzalny czas służby.

§ 5.

Przy przeniesieniu lekarza okręgowe­
go w stały lub czasowy stan spoczynku 
policzone mu oędą lata przepędzone nie­
przerwanie w służbie lekarza okręgowego, 
licząc od dnia złożenia przysięgi słu­
żbowej.

Jeżeli lekarz okręgowy przeniesiony 
w czasowy stan spoczynku obejmie nano- 
wrót posadę, w takim razie przy przenie­
sieniu go w stały stan spoczynku przyję­
te będą za podstawę do obliczenia defini­
tywnej płacy emerytalnej tylko lata spę­
dzone rzeczywiście w służbie z pominię­
ciem okresu spędzonego w czasowym stanie 
spoczynku.

Przy wymiarze emerytury wliczonym 
będzie lekarzom okręgowym czas takiej 
samej służby odbytej w innym okręgu 
(powiecie), jeżeli przejście z jednego okrę­
gu do drugiego nastąpiło bez przerwy.

Lekarzom, którzy bezpośrednio przed 
uzyskaniem posady lekarza okręgowego 
pozostawali nieprzerwanie w czynnej słu 
żbie przy szpitalach krajowych lub po­
wszechnych, policzonym będzie czas tej 
służby przy przeniesieniu w stan spoczyn­
ku i wymiarze emerytury, pod warunkiem 
wniesienia- opłat przewidzianych § 3. ni­
niejszej ustawy.

IzDa łącznie i bez rozprawy uchwala 
§§ 4 i 5 zgodnie z wnioskiem Komisyi.

Sprawozdawca czyta sprostowawszy
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omyłkę druku, a mianowicie w 2 ustępie 
z miast słowa : „nieudolność" ma być s ł o ­
wo : „niezdolność11.

Wyjątkowe policzenie lat służby.

§ 6. '

Jeżeli świadectwem lekarskiem stwier­
dzonem zostanie, iż lekarz c' ręgowy po­
zostający w czynej służbie co najmniej 
przez lat 5 przy wykonywań u tej służby, 
względnie z powodu jej spełi iania stał się 
zupełnie niezdolnym do dal zej służby le­
karskiej okręgowej, w takim razie doliczo­
ne mu będą lata brakujące do ustanowio­
nego § 10 okresu lat 10-ciu służby.

Gdyby jednak  z powodu pełnienia 
służby lekarskiej okręgowej wynikła dla 
lekarza okręgowego udowodniona świade­
ctwem lekarskiem zupełna niezdolność ao 
zarobkowania, wówczas otrzyma on przy 
przeniesieniu w stan sp .czynku emeryturę 
należącą się za 20 lat : łużby.

Marszałek otwiera rozprawę i odczy­
tuje następującą popra wkę p. Jabłońskiego :

§ 6. W ustępie drugim po słowach : 
„do zarobkowania", dodanie słów „na­
wet przed upływem 5 lat służby" ' dalej 
jak  w tekście i wów ‘zas otrzyma on

Przemawia p. J  ibłoński.

Izba popiera tę poprawkę p. Jabłoń­
skiego.

Po zamkuięcii rozprawy przemawia 
p. sprawozdawca.

Izba uchwala fj 6. zgodnie z wnioskiem 
Komisyi, a oddzielnie odrzuca poprawkę 
p, Jabłońskiego.

Sprawozdawca czyta :

Przeniesienie w tan spoczynku.

§ 7.

Przeniesienie w stan spoczynku jest :

1) stałe i następuje na żądanie lub 
X urzędu — albo

2) czasowe (kwieskowanie) i następuje 
z urzędu.

Przeniesienie w stały stan spoczynku.

§ 8.
1) Przeniesienie w stały stan spo­

czynku na żądanie może nastąpić :

a)jeżeli lekarz okręgowy wykaże co 
najmniej 10 lat nieprzerwanej służby 
a nadto orzeczeniem lekarskiem (§
6.) stwierdzonem zostanie, że p ro ­
szący na zawsze do pełnienia służby 
lekarskiej okęgowej słał się niezdol­
nym ;

b) j eźeli przekroczył 70 lat życia, 
wreszcie

c) jeżeli wysłużył 55 lat na posadzie 
lekarza okręgowego.

2) Przeniesienie w stały s tan  spo­
czynku z urzędu zarządzi Wydział krajo­
wy ze względów służbowych według wła­
snego uznania.

§. 9.

Wydział krajowy przenieś.e lekarza 
okręgowego w czasowy stan spoczynku :

1) jeżeli chwilowa niezdolność do słu­
żby prawdopodobnie z czasem da się u- 
sunąć,

2) jeżeli posada nadana została zwi­
niętą, a umieszczeuie na innej na razie 
jest niemożliwe.

8) jeżeli Wydział krajowy uzna prze­
niesienie takie za wskazane ze względów 
służbowych.

Lekarz okręgowy, przeniesiony w cza­
sowy slan spoczynku, winien na wezwa­
nie Wydz ału krajowego do dni 30-tu, li­
cząc od dnia doręczenia tego wezwania 
albo umieszczenia onego w Baz ecie urzę­
dowej objąć., wskazaną sobie ‘p o sad ę .  
Wezwanie to  wyda Wydział krajowy :

a) jeżeli świadectwem lekarskiem 
stwierdzonem zostanie takie pole-
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pszenie stanu zdrowia, iż przenie­
siony w czasowy stan spoczynku może 
objąć posadę, którą przedtem zajmował, 
albo inną odpowiednią ;

b) jeżeli lekarz kwieskowany z powo­
du zwinięcia posady może być um ie­
szczony na innej posadzie, wzglę­
dnie w innym okręgu \

c) jeżeli Wydział krajowy uchyli za 
rządzone przeniesienie w czasowy 
stan spoczynku.

W ym iar emerytury.

§ 1 0

Wysokość płacy emerytalnej w stałym 
lub czasowym stanie spoczynku wynosi 
za pierwsze 10 lat policzalnej służby 40% 
a za każdy następny rok służby .•4°/0 o- 
statniej płacy pobieranej przez le tarza o- 
kręgowego.

Po 35-letniej służbie zatem natęży się 
pełna emerytura w wysokości całej os ta­
tniej płacy,

Przy obliczaniu czasu służby liczą się 
ułamki roku, o ile przekracza ,ą. sześć mie­
sięcy, za cały rok służby,

Odprawa.

§ 11,
Lekarzowi o kręgowemu,,'która z po­

wodu stwierdzonej świad' ctwem lek ars ­
kiem niezdolności do pełnienia swoich 
obowiązków urzędowych i wolniony zosta­
je ze służby, zanim uzy kał prawo do e- 
merytury, względnie nie < dbył jeszcze 5 lat 
służby, należy się odpiawa w wysokości 
jednorocznej płacy ostatuiej.

Lekarzowi okręgowi mu, który nie n a ­
był jeszcze prawa do er lerytury, a uwol­
nionym zostaje od służby z powodu zwi­
nięcia zajmowanej pos idy i niemożności 
pręeniesienia go na in ią odpowiednią (§
8. p. 2) należy się oopiaw a w wysokości 
500,# ostatniej jednorocz lej płacy.

Lekarzow' okręgowemu, który w dro­

dze dyscyplinarnej usunięty zostaje z po­
sady, odprawa się nie należy.

Izba uchwala łącznie i bez rozprawy 
§§ 7— 11 zgodnie z wnioskiem komisyi.

Sprawozdawca czyta : sprostowawszy 
omyłkę druku, a mianowicie w ustępie 1) 
zamiast słowa: „nieudolności11 ma być sło­
wo: „niezdolności^.

Utrata prawa do emerytury 

§. 1 2 .

Lekarz okręgowy traci prawo do e- 
merytury:

1) jeżeli dobrowolnie zrzeka się swo­
jej posady lub samowolnie służbę opusz­
cza, nie udowodniwszy niezdolności do jej 
pełnienia;

2) jeżel. w drodze orzeczenia dyscy­
plinarnego usuniętym został z posady;

3) jeżeli będąc w czasowym stanie 
spoczynku, nie uczynił zadość wezwaniu 
Wydziału krajowego (§. 9.) co do objęcia 
wskazanej sobie posady;

4) jeżeli za zbrodnię, występek albo za 
przekroczenie, wynikłe z chęci jzysku lub 
naruszające moralność publiczną p ra w o ­
mocnie został zasądzonym, wreszcie

' 5) jeżeli przeciw orzeczeniu Wydziału 
krajowi go w sprawach niniejszą ustawą 
objętycn, czy to w drodze sądowej lub w 
jakikolwiek inny sposób, z wyjątkiem d ro ­
gi do Sejmu krajowego, poszukuje po­
mocy.

Marszałek odczytuje następującą po­
prawkę p. Jabłońskiego: v

W §. 12. opuścić ustęp 5.

Przemawia p. Jabłoński.

Izba popiera tę poprawkę p. Jab łoń­
skiego.

Po  zamknięciu rozprawy przemawia p. 
sprawozdawca i przyjmuje poprawkę p, 
Jabłońskiego,
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Izba uchwala §. 12. według wniosku 
Komisyi wraz z poprawką p. Jabłońskie­
go przyjętą przez p. sprawozdawcę.

Sprawozdawca czyta:

O pensyach wdowich 

§■ 13.

Pensyę wdowią otrzymują:

1) Wdowy po tych lekarzach okręgo­
wych, którzy w czasie zgonu bądź już po­
bierali płacę emerytalną, bądź też posiadali 
prawo do emerytury, jeżeli małżeństwo 
było zawarte przed lub w czasie czynnej 
służby, jednak przed ukończeniem 55 roku 
życia zmarłego męża;

%) wdowy, których małżonkowie u tra ­
cili życie skutkiem przypadku, jaki ich 
dotknął z powodu pełnienia służby lekarza 
okręgowego.

Izba uchw ala bez rozprawy §. 13. 
zgodnie z wnioskiem komisyi.

Sprawozdawca czyta:

§. 14.

Nie mają prawa do pensyi wdowiej .
1) wdowy, których mężowie nie mieli 

prawa do amerytury lub to prawo u- 
tracili:

2) wdowy rozwiedzione i wdowy z 
własnej winy sądownie od stołu i łoża se­
parowane, łub które samowolnie męża o- 
puściły;

3) wdowy, których mężowie zamiast 
stałej emerytury otrzymali odprawę lub 
zrzekli «ię dobrowolnie emerytury.

Marszałek odczytuje nas tępu jącą  po­
praw kę p. Jabłońskiego i otwiera roz­
prawę:

W §. 14. skreślić w ustępie 2 słowa: 
„lub samowolnie męża opuściły".

Przemawia p. Jabłoński.

Po zamknięciu rozprawy przemawia p. 
sprawozdawca i przyjmuje następującą

poprawkę p. Dudykiewicza, odczytaną przez 
sprawozdawcę a zgłoszoną przez p. D udy­
kiewicza:

1) między „własneju a „winyH wsua- 
wić słowo „ichu.

Przemawia członek W vaziału krajo­
wego p. Onyszkiewicz.

Izba uchwala §. 14. zgodnie z wnio­
skiem Komisyi wraz z poprawką p. Dudy­
kiewicza, przyjętą przez p.  sprawozdawcę, 
lecz z opuszczenipm słów „lub które sa­
mowolnie męża opuściły^, zawartych w 2 
ustępie tego paragrafu, następnie oddziel­
nie te słowa uchwala zgodnie z wnioskiem 
Komisyi.

Sprawozdawca czyta:

Odprawa wdowy.

§• 15.

Wdowa, której mąłźonek nie miał 
prawa do emerytury, lub do którego nie 
zastosowano wyjątkowego policzenia lat 
służby (wedle § t3.) otrzymuje jednorazo­
wą odprawę równającą się ćwierćrocznej 
ostatniej płacy męża.

Wymiar pensyi wdowiej i zaopatrzenia 
sierót.

§. 16.

Pensya wdowy po lekarzu okręgowym 
wynosi 50°/0 ostatuiej przez tegoż pobie­
ranej płacy.

Każdemu niezaopatrzonerru dziecku 
ślubnemu lekarza okręgowego, który miał 
prawo do poboru płacy emerytalnej lub 
emeryturę już pobierał, należy się po 
śmierci ojca dodatek na wychowanie w 
wysokości 1ji  części pensyi wdowiej, j e ­
dnak najdłużej do ukończenia 24 roku 
życia.

Ogólna liczba tych dodatków nie mo­
że jednak  przekraczać wysokości pensyi 
wdowiej. Dodatek powyższy wypłacanym 
będzie również sierotom po obojgu rodz i­
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cach w granicach §. 18. niniejszej ustawy 
zastrzeżonych.

Wdowom i sierotom po lekarzach e- 
kręgowych, którym służy prawo do pensyi 
względnie zaopatrzenia na mocy Najw. 
rozporządzenia z dnia 8. lutego 1856, Nr. 
113. p. p„ i z dnia 9. marca 1857, Nr. 95. 
Dz. p. p. nie będzie przyznana pensya 
wdowia względnie dodatek na wychowanie 
na podstawie niniejszej ustawy.

U tra ta  pensyi wdowiej.

§■ 17..

Prawo do poboru pensyi wdowiej traci 
wdowa:

a) przez powtórne wejście w związek 
małżeński;

b) jeżeli w czasie wdowieństwa zosta­
ła prawomocnie zasądzoną za zbrodnię, 
występek, albo za przekroczenie z chęci 
zysku pochodzące lub przeciw obyezajno- 
śi i publicznej.

Utrata dodatku na wychowanie.

§• 18-

Dziecko traci prawo do dodatku, na 
wychowanie:

1) skoro ukończy 24 lat wieku;

2) jeżeli otrzymało stałe zaopatrze­
nie ;

3) jeżeli prawomocnie zasądzone zo­
stało za zbrodnię, występek lub przekro­
czenie, wynikłe z chęci zysku albo n a ru ­
szające obyczajność publiczną.

Kwartał pośmiertny.

§• 19.

Wdowie, a jeśli ta  już nie żyje, dzie­
ciom lekarza okręgowego, który zmarł w 
czynnej służbie, posiadając prawo do eme­
rytury, lub też w stanie spoczynku, należy 
się — niezależnie od innych poborów z 
tytułu zaopatrzenia — na opędzenie ko­
sztów leczenia i pogrzebu kwartał po­

śmiertny w potrójnej kwocie tych poborów 
miesięcznych, które zmarły pobierał w o- 
statnim czasie tytułem płacy względnie e- 
merytury.

W braku wdowy, względnie dzieci, 
może być kwartał pozgonny przyznany i 
innym osobom, o ile udowodnią, że łożyły 
na koszta leczenia i pogrzebu.

Postanowienia przejściowe.

§• 2 0 .

Lekarze okręgowi, mianowani przed 
wejściem w życie tej ustawy, którzy w 
chwili nominacyi przekroczyli 40 rok ży­
cia a nie dosiągnęli lat 50, mogą nabyć 
prawa z niniejszej ustawy emerytalnej 
wypływające tylko po uzyskaniu od Sejmu 
veniam aetatis.

§• 21 .

Lekarzom okręgowym, mianowanym 
przed wejściem w życie niniejszej ustawy, 
a pozostającym w czynnej służbie dłużej 
niż lat 10, może nyć przy wymiarze eme­
rytury policzonym czas w tej służbie spę­
dzony najwyżej za 10 lat wstecz od chwili 
wejścia w życie tej ustawy, pod warun 
kiem, że opłacą taksę minimalną w kwocie 
100 K  (§. 3,) i przypadające za policzony 
okres służby 3°/0 roczne wkładki od pobie­
ranej w tym czasie płacy.

Izba łącznie i bez rozprawy uchwala 
§§. 15—21 zgodnie z wnioskiem komisyi.

Sprawozdawca czyta:

Postanowienia końcowe.

§ .  2 2 .

We wszystkich przypadkach tą ustawą 
emerytalną objętych orzeka wyłącznie Wy­
dział krajowy.'

Przeciw orzeczeniu Wydziału k ra jo ­
wego wolno interesowanym w terminie 
nieprzekraczalnym dni 30 wnieść, p rzedsta­
wienie do Wydziału krajowego.

Marszałek odczytuje następującą po­
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prawkę p. Jabłońskiego i otwiera roz­
prawę :

W  §. 22. w ustępie pierwszym o pu­
ścić słowo „wyłącznie".

Ustęp drugi opuścić.

Przemawia p. Jabłoński.

Po zamknięciu rozprawy przemawia p. 
sprawozdawca i przyjmuje poprawkę p. 
Jabłońskiego.

Izba uchwala § 22. zgodnie z wnio­
skiem Komisyi wraz z poprawką p. Jabłoń­
skiego.

Sprawozdawca c z y ta :

§. 23.

Ustawa niniejsza wchodzi w życie 
z dniem ogłoszenia jej w dzienniku ustaw 
i rozp. krajowych.

Po ogłoszeniu tej ustawy Wydział kra­
jowy wyda w porozumieniu z c. k. N a ­
miestnictwem rozporządzenie wykonawcze 
do poszczególnych postanowień niniejszej 
ustawy emerytalnej.

§- p .

Wykonanie tej ustawy polecam Moje­
mu Ministrowi spraw wewnętrznych.

U s t a w a

krajowa z dnia . . . .  normująca płace 
emerytalne lekarzy okręgowych, tudzież 
zaopatrzenie wdów i sierót po nich pozo­
stałych.

Zgodnie z uchw ałą Sejmu Mojego Kró­
lestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel­
kiem Księstwem Krakowskiem postanawiam, 
co następuje:

Izba bez rozprawy i łącznie uchwala 
§§. 23, 24, tytuł i ustęp ustawy zgodnie 
z wnioskiem komisyi

Uchwaliwszy następnie na  wniosek 
sprawozdawcy przystąpić do trzeciego czy­
tania projektu powyższej ustawy bez czy­
tań a, uchwala Izba cały projekt powyż­

szej us tawy w trzeciem czytaniu bez czy­
tania.

Sprawozdawca c z y ta :

1) Sejm przyjmuje sprawozdanie W y ­
działu krajowego do wiadomości-

Izba  bez rozprawy uchwala  powyższy 
wniosek komisyi

N astępuje:

Sprawozdanie komisyi dla reform a- 
grarnych o wniosku posła Skwarki i tow. 
w sprawie ubezpieczenia bydła i wniosku 
posła Skarbka i tow. w tej|]samej sprawie.

Sprawozdawca p. Paygert uwolniony 
na wniosek sekretarza p. Urbańskiego od 
czytania sprawozdania, odczytuje następu­
jące wnioski kom isy i:

Wysoki Sejm uchwalić raczy:

Wzywa się c. k. Rząd,  aby opracował  
zmiany  dotychczasowych us taw w e te ryna ­
ryjnych  w tym kierunku,  iżby zaDezpi^- 
czono rolników przed  szkodami  wyrządza-  
nemi przez^zarazy.

Poleca się Wydziałowi krajowemu, aby 
w najbliższej sesyi niezawodnie przedłożył 
Sejmowi projekt ustawy o ubezpieczeniu 
bydła rogatego, które opierać się będzie 
na dobrowolnych związkach lokalnych pod 
patronatem zakładu krajowego.

Petycyę „Towarzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń od utraty żywego inwentarza 
w powiecie gródeckim11 o subwencyę na 
cele tego towarzystwa odstępuje się W y ­
działowi krajowemz do zbadania i zała­
twienia.

W rozprawie ogólnej nikt głosu nie 
żąda, Izba przystępuje więc do rozprawy 
szczegółowej i uchwala oddzielnie, oraz 
bez rozprawy powyższe wnioski komisyi, 
które p. sprawozdawca odczytuje.

N astępu je :

Sprawozdanie Komisyi sźkolnej o spra­
wozdaniu c. k. B a d y  szkolnej krajowej
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o stanie wychowania publicznego w roku 
szkolnym 1906 7 co do ustępu IX.

Budowa szkół.

Sprawozdawca p. Wł. Długosz uwol­
niony na wniosek sekretarza p. Urbańskie­
go od czytania sprawozdania odczytuje 
następujące wnioski komisyi.

Wysoki Sejm raczy uchwalić :

1. Sprawozdanie Rady szkolnej kra jo­
wej o stanie wychowania publicznego w 
roku szkolnym 190o 7 co do budowy szkół 
ludowych ust. IX. przyjmuje się do wiado­
mości.

2. Sejm wzywa c. k. Władze szkolne 
aby ściśle przestrzegały ustawy o budowie 
szkół ludowych, a w szczególności §. 9. 
tejże ustawy i świadczeń z krajowego fun­
duszu nie czyniły zawisłemi od naddatków 
pieniężnych, do których strony konkurujące 
ustawą nie są obowiązane.

3. Poleca się Wydziałowi krajowemu, 
aby wynalazł środki na przyspieszoną 
i energiczną budowę nowych, a względnie 
przebudowanie lub poprawę dawnych bu ­
dynków szkolnych w gminach, gdzie szko­
ły są umieszczone w budynkach nieodpo­
wiednich, albo niezupełnie! odpowiednich 
celom szkolnym, a które jako zaliczone do 
kategoryi 111. gmin nie są objęte progra­
mem budowy szkół przyjętym przez Sejm 
uchwałą z 12 marca 1907.

4. Przesyła się Wydziałowi krajowemu 
peiycyę gmin Nadrzezie p. Tarnobrzeg, 
Borki, Jarocim, Monasterz, Jaszczur, J a ­
nowice do możliwego uwzględnienia.

Marszałek otwiera rozprawę ogólną.

Przemawia p. Skołyszewskń

Przemawia p. Dembowski.

Izba uchwala zamknięcie rozprawy 
ogólnej na wniosek sekretarźa p. Urbań­
skiego.

Marszałek oznajmia, że do głosu za­
pisani są pp. Stojałowski i Piniński.

Przemawia zapisany do głosu p. Sto- 
jałowsKi.

Przemawia zapisany do głosu p. P i ­
niński.

Przemawia sprawozdawca p. Długosz.

Przemawia p. Kozłowski dla sprosto­
wania faktów.

Izba  przystępuje do rozprawy szcze­
gółowej.

P. W asung przemawia w spiawie for­
malnej i oznajmia, że wniosek 2 komisyi 
został uchwalony w innej stylizacyi w roz­
prawie nad budżetem kraj. funduszu szkol­
nego na r. 1909.

Marszałek oznajmia, że wniosek 2 ko­
misyi został już tam uchwalony, a obecnie 
poddaje łącznie pod uchwałę Izby wnioski 
1, 3, 4 komisyi, które Izba łącznie, uchwa­
la, po odczytaniu tych wnioskow 1, 3, 4 
przez p. sprawozdawcę.

Następuje:

Sprawozdanie Komisyi szkolnej o sta­
nie seminaryów nauczycielskich w kraju.

Sprawozdawca p. St. H. Badeni uwol­
niony na wniosek sekretarza p. Urbańskie­
go od czytania sprawozdania odczytuje 
następujące wnioski komisyi.

Wysoki Sejm raozy uchwalić

1. Sejm przyjmuje sprawozdanie Rady 
szkolnej krajowej o stanie wychowania publi­
cznego w r. 190617 odnośnie do semina- 
ryów nauczycieiskich (ust. X.) do wiado­
mości.

2. Sejm podnosi potrzebę pomnożenia 
ilości seminaryów męskich, tudzież wzywa 
Radę szkolną krajową, by wzięła pod u- 
wagę założenie jednego seminaryum żeń­
skiego zupełnego lub częściowego (§. 9. 
al. 2. ustawy) w jednej z gmin wiejskich 
kraju.

3. Sejm wzywa e. k. Rząd, aby przy­
stąpił do usunięcia braków w obecnym



48 P ro tokó ł 35. posiedzen ia  z d n ia  4. lis to p ad a  1908.

stanie serninaryów naucęycielskich, a mia­
nowicie co ao ich pomieszczenia, zaopa­
trzenia w przybory naukowe, w przepisane 
ustaw ą ogrody szkolne i szkoły ćwiczeń.

4. Sejm wzywa Rząd, aby pomnożył 
liczbę systemizowanych posad nauczyciel­
skich w seminaiyach, tudzież wydatniejszy 
niż dotychczas sposób nauczycielom szkół 
ludowych umożliwiał dalsze kształcenie się 
w kraju lub za granicą.

5. Sejm wzywa Raaę szkolną krajową, 
aby wzięła pod uwagę, czyby nie było 
wskazanem zaznajamiać uczniów IV. r. se- 
minaryów męskich w formie odpowiednich 
wykładów z warunkami społeczoymi, eko­
nomicznymi i kulturalnymi, wśród których 
ich działalność ma się rozwijać, tudzież 
wprowadzić do serninaryów żeńskich nauki 
gospodarstwa domowego.

Marszałek roztwiera rozprawę ogólną.

P rzem aw ia p. Bis.

Przemawia p. Stefczyk i stawia nastę­
pującą poprawkę do wniosku 2 komisyi:

Po słowach „jednego seminaryum żeń­
skiego" umieścić z d a n ie :

„i jednego seminaryum męskiego zu­
pełnego lub częściowego (§. 9. al. 2 usta­
wy) w nadających się najlepiej do tego 
celu gminach wiejskich naszego kraju^.

Przem awia p. Senyk.

Przemawia p. Dembowski.

Przemawia p. Stojałowsk .

Przemawia p. Kozłowski.

Marszałek wzywa, by nie przeszka­
dzano mówcy.

Przemawia dalej p Kozłowski

Po zamknięciu rozpraw y przemawia 
p. sprawozdawca.

Izba przystępuje do rozprawy szcze­
gółowej i uchwala bez rozprawy wniosek 
1 komisyi.

Spraw ozdaw ca czyta:

2. Sejm podnosi potrzebę pomnożenia 
ilości serninaryów męskich, tudzież wzywa 
Radę szkolną krajową, by wzięła pod 
uwagę założenie jednego seminaryum żeń­
skiego zupełnego lub częściowego (§. 9. al.
2. ustawy) w jednej z gmin wiejskich 
kraju.

Marszałek odczytuje następującą po ­
prawkę p. Stefczyka :

Po słowach „jednego seminaryum żeń- 
skiego“ umieścić zdanie:

„i jednego seminaryum męskiego zu­
pełnego lub częściowego (§. 9. al. 2 usta­
wy) w nadających się najlepiej do tego 
celu gminach wiejskich naszego k ra ju“ .

Po  zamknięciu rozprawy i zrzeczeniu 
się głosu przez p. sprawozdawcę Izba 
uchwala wniosek 2 komisyi, a oddzielnie 
uchwala powyższą, poprawkę p.  Stefczyka.

Marszałek zapytuje, czy żąda kto głosu 
do wniosku 3— 5 komisyi, a gdy nikt głosu 
nie żąda, poddaje łącznie pod uchwałę 
Izby wnioski 3 — 5 komisyi, które Izba  
uchwala, po odczytaniu ich przez p. s p ra ­
wozdawcę w następującem brzmieniu :

3. Sejm wzywa c. k. Rząd, aby przy­
stąpił do usunięcia braków w obecnym 
stanie serninaryów nauczycielskich, a mia­
nowicie co do ich pomieszczenia, zaopa­
trzenia w przybory naukowe, w przepisa­
ne ustaw ą ogrody szkolne i szkoły ćwi­
czeń.

4. Sejm wzywa Rząd, aby pomnożył 
liczbę systemizowanych posad nauczyciel­
skich w seminaryach, tudzież w wyda­
tniejszy niż dotychczas sposób nauczycie­
lom szkół ludowych umożliwiał dalsze 
kształcenie się w kraju lub za granicą.

i
5. Sejm wzywa Radę szkolną krajową, 

aby wzięła pod uwagę, czyby nie było 
wskazanem zaznajamiać uczniów IV. r. 
serninaryów męskich w formie oapowie 
dnich wykładów z warunkami społeczny­
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mi, ekonomicznymi i kulturalnymi, wśród 
których ich działalność ma się rozwijać, 
tudzież wprowadzić do semiuaryów żeń­
skich nauki gospodarstwa domowego.

Następuje :

Sprawozdanie komisyi szkclnej o sta­
nie szkół średnich w roku szkolnym 190t> 7 
na podstawie sprawozdania c. k. Rady 
szkolnej krajowej.

Sprawozdawca p. Haiban uwolniony na 
wniosek sekretarza p. Urbańskiego od 
czytania spiawozdania odczytuje następu­
jące wnioski komisyi.

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

I. Sprawozdanie c. k. Rady szkolnej 
krajowej o stanie szkół średnich w roku 
szkolnym ls06|7 przyjmuje się do w iado­
mości.

II. wzywa się c. k. Rząd, aby zajął 
się odpowieaniem umieszczeniem tych za­
kładów głównych i tiiialnych, których u- 
mieszczenie dotychczasowe sprzeciwia się 
warunkom hygieny i przyspieszeniem bu­
dowy tych szkół średnich, których budowa 
jest  zamierzoną.

III. Wzywa się c. k. Rząd, aby przy­
prowadził wydatne pomnożenie liczby po­
sad etatowych nauczycielskich w szkołach 
średnich, pomnożył również liczbę inspe­
ktorów krajowych w szczególności dla 
szkół średnich, zaprowadził dla nich do 
datki funkcyjne.i  dodał tak inspektorom, 
iak i dyrektorom odpowiednie siły pomo­
cnicze

IV Wzywa się c. k. Radę szkolną 
krajową, aby przystąpiła  do znacznego 
pomnożenia kursów hospitantów, oraz do 
przeprowadzenia praktycznego roku pró­
bnego, przy nadawanm posad zaś przyzna­
wała pierwszeństwo tym kandydatom, któ­
rzy pracowali w seminaryum pedagogi-, 
cznem na Wszechr_’cy, następnie hospito­
wali i odbyli rok próbny.

V. Zaleca się c. k. Radzie szkolnej

kraj., aby wzięła pod rozwagę ułożenie 
regulahrnu, dotyczącego stosunków słu­
żbowych nauczycieli szkół średnich.

V | W zywa się c. k. Radę szkolną 
kraj., aby unikając o ile można zmiany 
sił nauczycielskich w ciągu roku, umożli­
wiła znaczniejszą koncentracyę i ciągłość 
nauczania, a tern samem wykonanie no* 
wych zarządzeń o klasyfikacyi i o egzami­
nie dojrzałości.

VII. Wzywa się c. k. Radę szkolną 
kraj., aby w sprawozdaniu przyszłorocznem 
podała swe spostrzeżenia o wykonaniu 
zarządzeń powyżej wymienionych.

VIII. Wzywa się c. k. Radę szkolną 
krajową, aby rozważyła zapewnienie hi- 
storyi ojczystej stanowiska należnego i pe­
dagogicznie pożądanego w ogólnem nau­
czaniu historyi.

IX .  Wzywa się c. k. Radę szkolną 
krajową, aby przeprowadzka rozpowsze­
chnienie nauki gimnastyki i poparła wyda­
tniej gry rucnowe, wycieczki szkolne oraz 
czytelme i warsztaty studenckie.

X. Poleca się Wydziałowi krajowemu, 
aby  w porozumieniu z c. k. Radą szkolną 
krajow ą wziął pod rozwagę usiłowania 
„Towarzystwa zreformowanej szkoły śre­
dniej “ i wstawił na ten cel odpowiedni 
zasiłek do budżetu na r. 1910.

XI. Wzywa się c. k. R adę  szkolną 
krajową, aby jak  najrychlej zajęła się taką 
relormą szkoły icalnej, k tóraby tejże szkole 
nadała charak ter  naukowo równorzędny 
z gimnazyum klasycznem, oraz, aby przy 
rozpatrzeniu sprawy nowych typów przez 
c. k. Ministerstwo wyznań i oświaty pro­
jektowanych, wzięła pod rozwagę kompe- 
tencyę prawną kraju.

XII. Wzywa się c. k. Rząd, aby przy­
stąpił do uregulowania uprawnień absol­
wentów szkół wydziałowych przemysłowych 
i zawodowych, oraz przeprowadził ró w n o ­
uprawnienie absolwentów ośmioklasowej 
szkoły realnei z absolwentami gimnaz al-
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nymi i umożli\vił przechodzenie z szkół 
wydziałowych do średnich.

Przemawia sprawozdawca p Halban.

Marszałek otwiera rozprawę ogólną.

Przemawia p. Oleśnicki i stawia na­
stępujące rezolucye:

Wysoki Sejm raczy uchwalić:

1) poleca się Wydziałowi krajowemu, 
by w porozumieniu z c. k. Radą szkolną 
krajową wziął pod rozwagę potrzebę za­
łożenia we wschodniej części kraju nowych 
gimnazyow z ruskim językiem wykładowym 
m ając na względzie przedewszystkiem po­
stawione w obecnej sesyi Sejmu wnioski 
o założenie takich gimnazyów w Stryju, 
Brzeżanach, Samborze, Rohatynie i Jawo- 
rowie i na nalbliższej sesyi zdał o tem 
sprawę Sejmowi i

2) wzywa się c. k. Rząd, by jak  naj­
rychlej zaprowadził przy c. k ruskiom gi- 
mnazyum w Przemyślu samoistną f i l i ę ^ '

3) wzywa się c. k Rząd, by jak  naj­
rychlej przystąpił do budowy budynku ce­
lem umieszczenia ruskiego gimnazyum w 
Turnopolu i

4) wzywa się c. k. Rząd, by jak naj- j

rychlej postarał się o nowe wydanie ru­
skich podręczników dla szkół średnich 
obecnie wyczerpanych.

Przemawia p. Senyk i stawia nastę­
pujące rezolucye:

1) W zyw a się c. k. Radę szkolną 
krajową, ażeby w odpowtedni sposób po- 
uczyta dyrektorów szkół średnich, że prze­
kroczenie 14-go roku życia nie stanowi 
przeszkody do przyjęcia ucznia do szkoły 
średniej.

2) Wzywa się c. k. E adę  szkolną kra­
jową, ażeby uchyliła rozporządzenie przy­
musowego noszenia mundurków przez 
uczniów szkół średnich.

3) Wzywa się c.k. Rząd, ażeby uchy 
lił, a przynajmniej zniżył o połowę opłatę 
szkolną w szkołach średnich.

4) Wzywa się c. k. Rząd, ażeby przy 
egzaminie dojrzałości uwzględnił także 
i naukę religii.

Marszałek zamyka posiedzenie nazna­
czając następne na dzień 5. listopada 1908 
na godzinę 10 przed południem i odczytuje 
porządek dzienny następnego posiedzenia.

Koniec posiedzenia godzina 11. minut 
50 w nocy.

Marszałek k ra jow y:

Stanisław  B adeni w. r.

Sekretarze

M ieczysław Urbański w. r. 
Stanisław  H enryk B aden i w. r.


